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Gratulacje

Od 12 dni czynne są Obwo­
dowe Komisje Wyborcze, w lo­
kalach których wyłożone zo­
stały do publicznego wglądu 
spisy uprawnionych do głoso­
wania. Toteż większa liczba 
wyborców upewniła się już czy 
ich nazwiska umieszczone zo­
stały na tych listach.

Ci zaś, którzy nie dokonali 
tego dotychczas mogą to uczy­
nić jeszcze w ciągu 3 dni- Spi­
sy wyłożone są dziś — w pią­
tek, jutro — w sobotę ora? w 
niedzielę.

Przypominamy, iż Obwodo­
we Komisje pracują w woje­

wództwie poznańskim w dni 
powszednie w godz. od 13 do 
18, w niedzielę od 9 do 14; w 
województwie leszczyńskim w 
dni powszednie w godz. od 15 
do 20 w niedzielę od 8—13 -w 
województwach kaliskim, ko­
nińskim : pilskim — zależ­
nie • od potrzeb mieszkań- 
ecw. O godzinach pracy komi­
sji wyborczych można dowie­
dzieć się z komunikatów umie­
szczonych w miastach na klat­
kach schodowych każdego do­
mu. We wsiach informacji 
udziela sołtys. Spisy można 
również sprawdzać telefonicz-

Realizacja uchwał VIII Zjazdu PZPR Sesja w Poznaniu
dla E. Babiucha
Napłynęły kolejne depesze 

z gratulacjami dla Edwarda 
Babiucha w związku z wybo 
rem na stanowisko prezesa Ra 
dy Ministrów. Depesze nade­
słali:

— premier Republiki Indyj 
skiej — Indira Gandhi;

— premier rządu Republiki 
Fińskiej — Mauno Koivisto;

— premier Rady Wykonaw 
czej Związku Australijskiego 
— John Malcolm Fraser:

— premier rządu Królestwa
Tajlandii
Chomanan. (PAP)

gen. Kriangsak

Wyniki wyborów 
w Związku Radzieckim

W ZSRR ogłoszono 28 
wyniki wyborów do rad 
wyższych wszystkich 20 
blik autonomicznych i do

om.

repu 
tere

nowych rad deputowanych lu 
dowych 15 republik związko­
wych. Odbyły się one w ostat 
nią niedzielę wraz z wyoorami 
do rad najwyższych republik 
związkowych, których wyniki 
podano 27 bm.

Wybory charakteryzowała 
wysoka frekwencja. W głoso­
waniu do rad terenowych u- 
czestniczyło ponad 99 procent 
uprawnionych. Skład rad zmie
nił się średnio połowie. 

PAP

Nowy minister spraw
wewnętrznych Iranu
Jak informuje Agencja 

Pars, na wtorkowym posie­
dzeniu irańskiej Rady Rewo­
lucyjnej minister spraw wew­
nętrznych Hasim Rafsandzani 
złożył dymisję. Decyzję tę pod 
jął on w związku z kandydo­
waniem do parlamentu z o krę 
gu teherańskiego. Wybory par 
lamentarne odbędą się w Ira- 
rae 14 marca br.

Podano do wiadomości, że 
funkcję ministra spraw wew- 
wnętrznych Iranu pełnić bę­
dzie członek Rady Rewolucyj 
nej ajatollah Mahdawi Kani.

PAP

Aktywność załóg zakładów pracy
decyduje o

Efektywna praca, to podsta 
wewy czynnik realizacji pro­
gramu dalszego spoleczno-gos 
podarczego rozwoju kraju, ja­
ki nakreślony został przez 
VIH Zjazd PZPR. O zrozumie 
niu tego świadczą meldunki 
korespondentów PAP, n^desła 
ne 28 bm z zakładów pracy, 
informujące o rytmicznym wv 
konvwaniu zadań planowych 
oraz czynu zjazdowego.

Dobre temoo produkcji u- 
Lrzvmuje największy i najstar 
szy w kraju Zakład Prefabry- 
kacji „Faelbet” w Warszawie. 
Ten kombinat, składający się 
/ 9 fabryk wytwarzających w 
różnych technologiach elemen 
tv dla budownictwa mieszka­
niowego. dostarcza 70 procent 
prefabrykatów, którymi dys­
ponuje Zjednoczenie Budowni 
twa „Warszawa”. Każdego

Konferencja w Moskwie

Problemy ochrony 
- środowiska

W czwartek. 28 bm., zakoń­
czyła w Moskwie obrady kon­
ferencja na temat współpracy 
kół gospodarczych Wschód - 
Zachód w dziedzinie ochrony 
środowiska naturalnego.

Moskiewskie spotkanie
przedstawicieli nauki i prze 
mysłu 16 krajów europejskich 
USA i Kanady, zorganizowa­
ne w ramach działającego 
przy Międzynarodowej Izbie 
Handlowej Komitetu Wsęhóó 
— Zachód, stanowiło konkret­
ne, twórcze przedłużenie dia­
logu wynikającego z podpisa­
nego w Helsinkach Aktu Koń­
cowego KBWE oraz genew­
skiej konferencji na wysokim

Dokończenie no str 2

13 laureatów roku 1979
Od dwóch lat redakcja „Głosu Wielkopoł-

-■ skiego" propaguje ideę dobrej jakościowo pra-
' MgM? na budowach domów mieszkalnych w Więl- •
| ‘kopolsce Przedsięwzięciu patronuje Minister-

; stwo Budownictwa i Przemysłu Materiałów Bu- 
dowlanych. Najlepiej wykonane budynki w wo­

jewództwach: poznańskim, kaliskim, koniń- 
jskim, leszczyńskim i pilskim oznaczone sq sym- 
Jbolicznymi znakami jakości „Dom z jedynkę".

W tych dniach jury dokonało oceny pracy bu­
dowlanych w roku 1979; znaki jakości przyznano 13 budynkom.

Pełne wyniki ubiegłorocznej rywalizacji drukujemy na 
bronie 3. 11

Włoscy socjaliści wstrzymali
poparcie dla rządu F. Cossigi

Socjaliści włoscy postano­
wili wstrzymać poparcie dla 
mniejszościowej koalicji rzą­
dowej, składającej się z chade 
ków, socjaldemokratów i l.be- 
rałów, udzielane od paczati- u 
istnienia obecnego gabinetu, 
czyli od sierpnia ubiegłego ro 
ku, kiedy to po półrocznym 
kryzysie rządowym Francesco 
Ccssiga sformował ekipę rzą­
dzącą.

Włoska Partia Socjakstycz 
na jest trzecią partią Włoch 
(popiera ją 10,4 procenta wy­
borców) po chadecji (38,3) i 
komunistach (31,5). Jej popar-

cie w parlamencie pozwalało 
rządowi Cossigi utrzymać się 
u władzy.

Sekretarz generalny Partii 
Socjalistycznej, Bettino Craxi 
powiedział, że jego ugrupo­
wanie opracuje strategię dzia 
łania po naradzie nowo wyprą 
nej Rady Krajowej chadecji 
przewidzianej na 5 marca.

Poseł socjalistyczny Claudio 
Signorile uściślił, że socjaliści 
nie hędą popierali rządu Cossi 
gi w parlamencie, nawet drogą 
wstrzymywania się od głosu.

PAP

Dziennikarska dyskusja

ponadplanowej produkcji
dnia wytwarza się obecnie w 
,.Faęlbecie! m..in. 900 elemen­
tów wykonanych w tzw. tech­
nologii „ż”. z których pow- 
stają nowe domy w stołecz­
nych. dzielnicach.

Załoga Zakładów Azoto­
wych w Puławach (wojewódz­
two lubelskie) wykonała pla­
nowe zadania lutego z nad­
wyżką. Oznacza to, że krajowe 
rolnictwo przed rozpoczęciem 
wiosennych orać pniowych o- 
trzyma dodatkowo 5 000 ton 
mocznika, 1000 ton saletry i 
1300 ton siarczanu amonu.

Pracownicy katowickiej Hu 
ty „Fcrrum” utrzymując wyso 
ki rytm pracy wykonali w 
czknie zjazdowym dodatkowo 
jedna cysternę do transportu 
płynnego amoniaku oraz prze 
szło 100 rur gazociągowych.

Załoga Fabryki Mebli w

Gołe ni o wie (województwo
szczecińskie), pomyślnie reali­
zuje zobowiązanie zwiększenia 
o 10 procent produkcji mebli. 
Dzięki lepszej wydajności pra 
cy jej organizacji wytwarza 
się tu w ciągu miesiąca 16 000 
poszukiwanych na rynku sza­
fek kuchennych.

Załoga prudnickich Zakła­
dów Przemysłu Bawełnianego
,Frotex” województwie

opolskim wykonała czyn żjaz 
dowy, wartości 1 300 000 zł. 
Pracownicy tego zakładu sku 
pili swą uwagę na sprawie 
oszczędności surowców. Zna­
czenie wykorzystania pozor­
nie drobnych źródeł oszczędno 
ści w tym zakładzie obrazuje 
fakt, że dzięki bardziej starań, 
nemu wykańczaniu tkanin, 
meżna powiększyć ich produk 
cję o 60 000 metrów. (PAP)

W Poznaniu obradowała wojewódzka konferencja SZSP

Studencka obecność
w rozwoju regionu

170 reprezentantów ponad 
20 000 członków Socjalistycz- 
-.ego Związku Studentów Poł- 
kich w Poznaniu obradowało 
.vczoraj na IV Wojewódzkiej 
konferencji Sprawozdawczo- 

Wyborczej SZSP. Na konferen 
ję przybyli przedstawiciele 

wła d z polity czno-adm in i s>tra-
•yjnych Poznańskiego i mias- 
‘a z sekretarzem KW PZPR — 
Józefem Świta jem, rektorzy 
uczelni z przewodniczącym Ko 
iegium Rektorów miasta Poz­
nania, rektorem Uniwersytetu 
m. A. Mickiewicza — prof. dr. 

hab. Benonem Miśkiewiczem, 
sekretarz ZG SZSP — Adam 
Czerna rni'k przewodniczący 
Rady Wojewódzkiej Federacji 
Soc j alistyczn ych Związków
Młodzieży Polskiej w Poznaniu

— Tadeusz Kuraś. W obradach 
uczestniczyły delegacje organi­
zacji młodzieżowych i studenc­
kich z Płowdiw i Brna.

Sprawozdanie z dwuletniej 
działalności Zarządu Woje­
wódzkiego SZSP w minionej 
kadencji przedstawił przewod­
niczący ZW — Mirosław Sło­
wiński, akcentując liczne doko 
nania organizacji, lecz wska­
zując także na niedoskonałości 
w rozmaitych sferach poczy­
nań. Mówca wskazał na po­
trzebę doskonalenia studenc­
kich działań, między innymi w 
ruchu naukowym, działalności 
sportowej i turystycznej.

Wokół najważniejszych
spraw środowi sika toczyła się 
ożywiona dyskusja. Poruszano 
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o kształtowaniu postaw

Ponad pięćdziesięciu dzienni
redaktorów naczel-karzy

Na zdjęciu: podczas obrad wczo 
rajszej sesji w siedzibie Urzędu 

Wojewódzkiego w Poznaniu.
Fot. — R. Królak

nych, ich zastępców i sekreta­
rzy redakcji oraz dyrektorów 
wydawnictw prasowych z całe 
go kraju, zaczęło wczoraj w Po 
znaniu obrady dwudniowej se­
sji Kkibu Redakcyjnego Stówa 
rzyszenia Dziennikarzy Pol­
skich. Jej gospodarzem jest 
„Głos Wielkopolski”, ob­
chodzący swoje 35-lecie. Zasatl 
niczą część wczorajszego spot­
kania stanowiła dyskusja o sp>o 
sobaeh prezentowania i kształ­
towania postaw patriotycznych 
i obywatelskich w materiałach 
prasowych oraz radiowo-tele­
wizyjnych. Debacie przysłuchi 
wał się kierownik Wydziału 
Pracy Ideowo-Wychowawczej 
KW PZPR w Poznaniu — Ma­
rian Jakubowicz.

Wprowadzeniem do dysku­
sji, którą prowadził prezes Klu 
bu Redakcyjnego SDP, redak- 
tor naczelny pisma „Gromada
— Rolnik Polski” Włodzi-
mierz Chećko, były trzy ref era 
ty. Wygłosili je: zastępca redak 
tora naczelnego „Głosu Wielko 
polskiego” — Marian Flejsis- 
rowiez, zastępca dyrektora O- 
środtka Badań Prasoznawczych 
w Krakowie — doc. do* Tomasz

Goban-Klas i zastępca redak­
tora naczelnego Redakcji Ana­
liz Prasowych — Ryszard Czyz. 
W swoich wypowiedziach dy­
sku tamci przede wszystkim szu 
kali odpowiedzi na pytanie, jak 
w publikatorach najwyrazi- 
ściej kształtować postawy pa­
triotyczne i obywatelskie.

Popołudnie pierwszego dnia 
sesji wypełniło spotkanie jej 
uczestników z wicewojewoda­
mi poznańskimi — Stanisła­
wem Piotrowiczem i Romual­
dem Zysnarskim. Mówili oni o 
wybranych problemach rozwo 
j u społeczno -gos podarczego 
Ziemi Poznańskiej. Na zakoń­
czenie z koncertem wystąpił ze 
spół „Ubodzy krewni” z Obor­
nik.

Dzisiaj uczestnicy sesji podej 
mowani będą przesz władze 
Gniezna, zapoznają się z doko­
naniami miasta, a także zwie­
dzą Zespół Szkół Ogółnokształ 
cących im. Mieszka I i Bolesła 
wa Chrobrego oraz Zakłady 
Przemysłu Odzieżowego „Pola 
nex”. (bop)

Sądy RFN nadal 
pobłażają oprawcom 

hitlerowskim
Sąd Krajowy w Kolonii wy­

dał wyrok w trwającym prze­
szło rok procesie hitlerowskich 
katów Mokotowa od^powie- 
dziatoych za popełnienie w tej 
dzielnicy Warszawy zbrodni lu 
dobójstwa na bezbronnej cywil 
nej ludności. Byli obersturm- 
fuehrerzy SS Martin Patz i 
Karl Misling zostali sikazani na 
9 lat i 4,5 roku pozbawienia wol 
ności. Wymiar kary nie pozo- 
staje w żadnej proporcji do o- 
gromu popełnionych zbrodni i 
Janowi kolejny dowód liberał 
ności zachodnioniemieckiej Te 
midy wobec winnych najcięż­
szych przestępstw.

Postępowanie dowodowe po­
twierdziło w pełni winę oby­
dwu oprawców. Ogłaszając wy 
rok przewodniczący rozprawy 
podkreślił, że, udowodniony zo­
stał udział oskarżonych w za­
mordowaniu co najmniej 250 o- 
sób. Zeznania polskich świad­
ków, posądzonych przez obroń 
ców o tendencyjność i pałanie 
chęcią zemsty, były zgodne z 
relacjami złożonymi przez 
świadków niemieckich faktów 
w: ka zuj ąc ych »a bezsporną 
winę obydwu zbrodniarzy

krótka * krótko + krótko + krótko * krótko

Sympozjum w Wenecji
Grupa polskich archeologów z 

Instytutu Historii Kultury Ma­
terialnej PAN pod przewodnic­
twem prof. W. Hensla bierze u- 
dział w polsko - włoskim sympo­
zjum w Wenecji, poświęconym 
problematyce początków i rozwo­
ju tego miasta.

Plenum KC WSPR
28 bm. w Budapeszcie rozpoczę 

ło się plenum KC WSPR. Jak in­
formuje Agencja MTI, jest ono 
poświęcone sprawom międzynaro­
dowym i przygotowaniom do Zjaz 
dn WSPR. Plenum zapozna się 
też z przebiegiem przygotowań 
do szóstej węgierskiej 5-latk>i.

Nota do K. WaMheima
Ministerstwo Spraw Zagranicz­

nych Mozambickiej Republiki Lu­
dowej przesłało sekretarzowi ge­
neralnemu ONZ, K Wałdheimowi 
notę, w którejś zwraca uwagę że 
Mozambik jest obiektem stale po w 
tarzających się srogich akcji ze 
strony rasistowskiego reżimu RPA, 
zagrażających suwerenności i in­
tegralności terytorialnej państwa 
mozambickiego.

Decyzja J. Clarka
Pokonany przez P. Tmdeaai w 

niedawnych, wyborach powszech­
nych h. premier Kanady J. dork, 
zamierza, mimo porażki, nadał kie

iimhhhbh
najmniej do następnych wyborów, 
mających się odbyć przed 1SB4 ro 
kiem.

Za mało głosów
27 bm. późnym Wieczorem odby 

ło się we francuskim Zgromadze­
niu Narodowym głosowanie nad 
wnioskami o wotum nieufności dla 
rządu, zgłoszonymi przez komunis 
tów i socjalistów. Za wnioskami 
głosowali jedynie deputowani tych 
partii, z^tem nie uzyskały one wy 
maganej większości.

WdzięcBność Etiopii
Etiopia zamierza również w przy 

szlości rozszerzać stosunki z kra­
jami wspólnoty socjalistycznej, 
prawdziwymi przyjaciółmi, którzy 
udzielili poparcia rewolucji etiops 
kiej w trudnym dla niej okresie 
i nadal okazują porńoc narodowi 
Etiopii w procesie rozwoju rewo­
lucyjnego. Oświadczenie tej treś­
ci złożył w Addis Abebie prz.ewo 
dniczący Tymczasowej Wojskowej 
Rady Administracyjnej, M. H. 
Mariann.

Wypowiedź J. Chiraca
Przewodniczący wchodzącego w 

skład koalicji rządząc.ej Zgroma­
dzenia na rzecz Republiki, J C»i- 
rac, występując przed mikcofona 
mi radiostacji „Europa-1” potwier 
dził swą wierność dla polityki 
współpracy z krajami socjalistyeż 
nymi, jako jednego z głównych e- 
lementów polityki zagranicznej 
Francji.

Ta koalicja pozostanie
Czołowy polityk SPD, E. Banr, 

Napytany w wywiadzie dla tygod 
nika „Qu,ick”, jaka koalicja so- 
cjalliberalna ma szanse ponowie­
nia sukcesu w wyborach do Bun 
destagu, które odbędą się w paź­
dzierniku br., odparł: „Strauss nie 
osiągnie tak dobrego wyniku jak 
H. Kohl. Koalicja soejaWiberełna 
będzie kontynuowała rządy. Ce 
do tego jestem ®ekonanyM,

W obronie pokoju
W Toronto (Kanada) został utwo 

rzony Zjednoczony Komitet Kana 
dyjskich i Amerykańskich' Obroń 
ców Pokoju Ta organizacja spo­
łeczna stawna sobie za cel prze­
ciwstawianie się podejmowanym 
przez administrację prezydenta J. 
Cartera próbom narzucenia Kana 
dzie wrogiej sprawie pokoju poił 
tyki Waszyngtonu, zmierzającej 
do podważenia odprężenia.

Wyroki na członków ETA
Sąd w Madrycie skazał w czwar 

tek członka baskijskiej organizacji 
separatystycznej ETA. M. Sarasąue 
tę, na karę 41 lat więzienia za za 
mordowanie trzech policjantów 
hiszpańskich w San Sebastian w 
grudom 1978 roku. Sądzeni wr 
z nim czterej inrń separatyści 
trzymali za różne przestępstwa 
ry od 1—18- łat więżenia.
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Finiem 29 lutego, takim 
” jak dzisiaj, raz na 

cztery lata obdarza nas Mat 
ka Natura. Ona sama rów­
nież potrafi nas boleśnie 
zranić. Akurat rok temu 
kraj przychodził do równo­
wagi po klęsce mroźnego ży 
wiołu. Dzisiaj wiemy, że w 
pełni tej równowagi nie 
osiągnęliśmy: przemysł Po­
znańskiego na przykład do 
końca minionego roku nie 
zdołał odrobić zaległości i 
pierwotny plan produkcji 
wykonał w 98,6 procenta.

Mija dzisiaj drugi mie­
siąc z nowego kalendarza; 
zaczyna się przedwiośnie. I 
sytuacja jest całkiem inna. 
Tym razem zima była mroź 
na, ale niegroźna; krótko 
trwały kłopoty z ogrzewa­
niem. Gospodarka kraju, re 
gionu, pracowała równym 
rytmem — i dzięki lepszej 
pogodzie, a także przedsię­
wzięciom planistyczno-orga 
nizatorskim dla zharmoni­
zowania procesów produk­
cji w całej naszej ekonomi­
ce.

Niemały wpływ na tę har 
monizację wywarła wy­
twórcza aktywność załóg 
robotniczych, które —przed 
oodczas i po VIII Żjeździe 
partii — realizowały zobo­
wiązania. Te zobowiązania 
— wywołane ważkim wyda 
rżeniem politycznym — wła 
śnie pogłębiały ową harmo­
nię rytmu pracy dnia po­
wszedniego.

Jesteśmy obecnie w lep­
szej sytuacji niż przed ro­
kiem, może nam co praw­
da zagrozić jeszcze lepki 
marcowy śnieg. Ale dotych 
czasowa zima. sprzyjała co­
dziennej robocie, dzięki któ 
rej możemy wyjść „na pros 
tą” już od początku roku. 
To dobra prognoza na cały 
kwartał.

zs

Usunięto awarię
mrociągu naftowego

w rejonie Płocka
W rejonie Płocka nastąpił prze 

ciek rurociągu naftowego, powo­
dując znaczne zanieczyszczenie 
otoczenia. Z nieustalonych powo 
dów doszło do pożaru, na skutek 
którego ogień strawił dwa gospo­
darstwa. W wyniku szybkiej in­
terwencji jednostek straży nożar 
nej z Płocka i pobliskich miejs­
cowości. zlokalizowano rejon za­
grożenia, dzięki czemu uratowa­
no także kolejne zespoły budyn­
ków.

28 hm. awarię usunięto. Trwa li 
kwidacja skutków wycieku. Przy­
czyny awarii bada specjalna ko­
misja. (PAP)

ROIMIKA DIMIA

Każdy odpowiada za pomyślną przyszłość kraju

Orientacja
Zgodnie z uchwałami VIII 

Zjazdu partii, modyfikacja za 
sad planowania, zarządzania i 
organizacji stanowić będzie je 
den z podstawowych czynni­
ków naszego rozwoju społecz 
no-gospodarczego, zapewnia­
jących prawidłowy przebieg 
procesów gospodarczych i 
sprzyjających racjonalnemu 
wykorzystaniu tego, co już 
posiadamy oraz o co wzboga­
cimy kraj w najbliższych la­
tach. Będzie umacniana ran­
ga planowania centralnego, 
jako wykładnika interesów o-

na postęp i efektywność
powiedzialność. Rozszerzane 
też zostaną możliwości samo­
finansowania, a więc samo­
dzielnego dysponowania środ­
kami, wygospodarowanymi 
we własnym zakresie. Zwięk­
szać jednak takie możliwości 
można tylko wówczas, jeśli po 
przez wyższą efektywność zdo 
będziemy dodatkowe środki.

Dążenie do wzrostu efektyw 
ności nakazuje — jak to pod­
kreśla się w uchwałach Zjaz­
du — wzmocnienie mechaniz­
mów ekonomicznych i roli pic 
riądza w systemie funkcjono-

przedsiębiorstw i innych orga
nizacji podporządk ow ano
będą stopniowe zmiany w fun 
kcjonowaniu centralnych or­
ganów rządu, ministerstw itp

Służy temu także konsek­
wentnie dokonywane doskona 
lenie systemu ekonomiczno-fi 
nansowego jednostek gospodar 
czych. Ostatnio np. podjęto de 
cyzje o eksperymentalnym
wprowadzeniu 
nych zasad 
finansowych w 
zjednoczeniach

zmodyfikowa 
ekonomiczno- 

15 wybranych 
i kombinatach

gólnospołccznych, gwarantują- wania gospodarki. Oznaczać
cego proporcjonalność i spo­
łeczną efektywność podejmo­
wanych przedsięwzięć.

Efektywność tę można 
wszakże osiągnąć w warun­
kach, w których ludzie mogą 
podejmować i realizować wła 
sne inicjatywy techniczne, or­
ganizacyjno-ekonomiczne i in 
ne; jeżeli nie są nadmiernie 
krępowani odgórnymi wskaźnd 
kami i nakazami przeróżnych 
organów. Jest to sprawa z 
jednej strony kompetencji i 
od nowied z i a-l nc-ś ci, z dr ugiie j 
zaś stojących do dyspozycji
środków. Dlatego właśnie
zwiększane będą kompeten­
cje organizacji gospodarczych, 
przedsiębiorstw oraz woje­
wództw, a wraz z tym ich od

to będzie podniesienie rangi 
dyscypliny finansowej i nada­
nia większego znaczenia apara 
towi finansowemu, bankom, 
służ, bom kontrolno-rewizyj- 
nym itp.

Lepsze długofalowe planowa 
nie problemowe — to zarazem 
szybsze rozwiązywanie kluczo 
wvch zagadnień społeczno-- 
gospodarczych a takich ma­
my przed sobą niemało. Po­
dobną wagę naaaje się plano­
waniu przestrzennemu — w 
skali ogólnokrajowej, regio­
nalnej i lokalowej. Zasadom 
tym — sterowania naszym roz 
wojem z odpowiednim kilku­
letnim wyprzedzeniem, przy 
równoczesnym zwiększeniu sa
modzie! noś ci uprawnień

pracujących na potrzeby eks­
portu.

Stałe doskonalenie systemu 
kierowania i planowania — to 
nieodzowny warunek osiągnię 
cia widocznych postępów w 
dalszym rozwoju naszego kra 
ju, w tym zwłaszcza postępów 
o charakterze jakościowym. 
System ten jednak, nawet naj 
lepszy, będzie tylko wówczas 
w pełni skuteczny, jeżeli po­
może w wykształceniu odpo­
wiednich postaw ludzkich. Nie 
zależy to tylko od rodzaju 
mierników, sposobu finanso­
wania itp., choć są to sprawy 
ważne. Zorientowanie na po­
stęp, na efektywność, musi bo 
wiem dojść do najniższych ko 
morek, do wszystkich stano­
wisk pracy.

TADEUSZ SAPOCIŃSKI

Problemy 
ochrony środowiska

szczeblu o współpracy państw 
w ochronie środowiska.

W komunikacie końcowym 
konferencji moskiewskiej pod 
kreślą się, że mimo napięć 
międzynarodowych, koniecz­
ne .jest umocnienie pokojo­
wych warunków umożliwiają­
cych i ułatwiających poszcze­
gólnym krajom prowadzenie 
skutecznej walki o czystość 
środowiska naturalnego.

Potwierdzono możliwość pro 
wadzenia wspólnych działań 
Wschodu i Zachodu na rzecz 
racjonalnej ochrony środowi­
ska. a zwłaszcza przeciwdzia­
łania degradacji gleby i in­
nym ekologicznym następ­
stwom rozwoju przemysłowe-

W obradach konferencji mos 
kiewskiej aktywny udział 
wzięła delegacja polska, repre 
zentująca resort administracji, 
gospodarki terenowej i ochro. 
nv środowiska, instytuty nau­
kowe. przemysłowe, biura pro 
iektowe oraz Polską Izbę Han
dl u Zagranicznego. (PAP)

WOJEWÓDZKI SEJMIK MŁODYCH NAUCZYCIELI

Około 20 kół ZSMP. których członkami są nauczyciele, działa w Po- 
znańskiem. Prawie 100 młodych nauczycieli spotkało się wczoraj na 
po raz pierwszy zorganizowanym sejmiku wojewódzkim. Jego miej­
scem był Zespół Szkół Budowlanych na poznańskim Grunwaldzie, któ­
rego Zarząd Dzielnicowy ZSMP zainicjował spotkanie. Uczestniczący 
w nim dyskutowali przede wszystkim o zadaniach ZSMP-owskieh kół 
nauczycieli w upowszechnianiu nowatorskich metod wychowawczych
oraz o możliwościach poprawy warunków socjalnych pedagogów. 
Czterdziestu uczestnikom sejmiku wręczono legitymacje członkow­
skie. (bop)

ODZYSKANO SKRADZIONE OBRAZY

W październiku ubiegłego roku Komenda Wojewódzka MO w Kra­
kowie poinformowana została o zaginięciu z remontowanego zabytko­
wego hotelu „Grand” cennych obrazów. Znajdowały się one w tzw. 
hali kinkietowej. Żmudne śledztwo prowadzone przez Wydział Kry­
minalny KW MO doprowadziło 28 bm. do odnalezienia 4 z zaginionych 
obrazów i zatrzymania sprawców kradzieży. Bezpośrednim sprawcą 
okazał się starszy mężczyzna, człowiek z marginesu społecznego. (PAP)

BUDOWA ELEKTROWNI „OPOLE”

Od początku roku roboty przy budowie elektrowni „Opole” skon­
centrowały sic na budowie głównego budynku pierwszego bloku ener­
getycznego o niocy 3G0 megawatów. Wznoszony jest też ciąg nawęgla- 
nia oraz zaplecze dla kilkunastu przedsiębiorstw podwykonawczych 
Potężny sześcioprzewodowy komin, który obsługiwać będzie wszy­
stkie 6 turbozespołów, niebawem osiągnie wysokość 200 metrów. Dzię­
ki usprawnieniu dostaw kruszyw, poprawiło się tempo rohót beto- 
niarskich, natomiast problem stanowi niedobór ciężkiego sprzętu 
i dźwigów oraz samochodów ciężarowych. (PAP)
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Prace Komisji Praw Człowieka ONZ

Potępienie Izraela
i reżimów południowoafrykańskich

Nawiązanie ©ficjałnych sto­
sunków dyplomatycznych i 
wymiana ambasadorów mię- 
dxy Egiptem a Izraelem, zbie-
gły się w 
tępieniem 
du ją ca w 
Komisji 
ONZ.

czasie z ostrym po- 
Izraela przez nbra 
Genewie 36 sesję 

Praw Człowieka

Komisja Organizacji Naro­
dów Zjednoczonych wystąpiła 
zdecydowanie przeciwko ma­
sowym, brutalnym faktom na­
ruszania przez Izrael praw 
człowieka oraz elementarnych 
swobód, na okupowanych od 
1967 roku ziemiach arabskich. 
Potępiła ona w szczególności 
fizyczne i psychiczne maltre­
towanie przez władze izrael­
skie więźniów arabskich, kon­
fiskaty własności arabskiej, 
niszczenie osiedli arabskich, 
likwidację swobód obywatel­
skich i religijnych oraz niele­
galną eksploatację bogactw na­
turalnych, znajdujących się 
na okupowanych przez Izrael 
terytoriach arabskich.

Większość delegatów potępi 
ła separatystyczny egipsko-

ONZ przyjęła także rezolucję 
potępiającą brutalne łamanae 
praw człowieka, prześladowa­
nia, segregację i dyskrymina- 
cię rasową w regionie Afryki 
Południowej. Zaprotestowała 
ona przeciwko dalszemu udzie 
laniu przez poszczególne pań­
stwa zachodnie militarnej i go 
spodarczej pomocy dla reżi­
mów rasistowskich i kolomal- 
nych w Afryce.

Na wniosek Polski, komisja 
powołała specjalną grupę ro­
boczą, która ma opracować os 
tatcczny tekst międzynarodo­
wej konwencji w sprawie o- 
chrony praw człowieka, na 
podstawie projektu przedłożo 
nego przez nasz kraj w roku 
1978. Wniesiony przez Polskę 
projekt konwencji ma na celu 
przekształcenie dotychczaso­
wej deklaracji ONZ o ochro­
nię praw dziecka w konkretny, 
włażący akt międzynarcdowo- 
prawny.

Polski projekt międzynaro­
dowej konwencji o ochronie 
praw dziecka został oceniony

izraelski „traktat pokojowy”, 
oceniając go jako akt, godzą­
cy w interesy narodów arab­
skich i pokój światowy.

Komisja Praw Człowieka

przez kczne państwa świata, 
jako doniosły wkład w mię­
dzynarodowe wysiłki na rzecz 
zapewnienia pełnej i skutecz­
nej ochrony praw człowieka.

PAP

Studencka obecnosc 
w rozwoju regionu

Dokończenie ze str 1 
w niej m. in. problemy pracy 
deowo-wyclwwawczej, socjal- 
-o-bytowej i samorządności. 
Nabierając glos w dyskusji, se- 
retarz KW partii nawiązał do 
westii studenckiego ruchu 
aukowego. Mówca podkreślił 

że te działania młodzieży aka­
demickiej — pod opieką doś­
wiadczonych pracowników nau 
kowych — powinny służyć co- 
-az pełniej społeczno-gospodar 
czemu rozwojowi regionu i mia 
sta. Zapewnił jednocześnie, iż 
wszystkie uwagi — także kry­
tyczne — przedstawione na 
konferencji zostaną wnikliwie 
rozpatrzone przez władze poli­
tyczne Poznańskiego.

Następnie grupie wyróżnia­
jących się działaczy organiza­

cji studenckiej wręczono od­
znaczenia regionalne i młodzie 
żowe: Honorowe Odznaki Mia­
sta Poznania, odznaki Za Za­
sługi w Rozwoju Wojewódz­
twa Poznańskiego, odznaczenia 
im. Janka Krasickiego, złote, 
srebrne i brązowe odznaki 
ŚZSP.

Wybrano nowe władze woje­
wódzkiej organizacji Związku. 
Przewodniczącym Zarządu Wo 
jewódzkiego został Mirosław 
Słowiński, wiceprzewodniczą­
cymi — Jerzy Adamczak i Wa 
lenty Poczta, sekretarzem — 
Krzysztof Olejniczak.

Uczestnicy konferencji przy­
jęli uchwałę określającą kie­
runki działania poznańskiej 
organizacji SZSP na najbliższe 
lata, (wig)

W całym kraju panuje spokój

Wysoka frekwencja w pierwszym 
dniu wyborów w Rodezji

Jak donoszą korespondenci 
agencji prasowych z Salisbu- 
ry, pierwszy dzień wyborów 
powszechnych w Rodezji cha­
rakteryzował się wysoką frek 
wencją. W środę do lokali wy 
borczych przybyło prawie mi 
Uchi osób spośród trzech mi­
lionów uprawnionych do gło­
sowania. W całym kraju pa.no 
wał spokój' i nie zanotowano 
poważniejszych incydentów. 
Obserwatorzy zwracają uwa­
gę na szalony kontrast obec­
nych wyborów z pseudowybo 
rami organizowanymi przed 
rokiem przez były reżim ma­
rionetkowy, kiedy to głosowa 
nie zostało masowo zbojkoto­
wane przez rdzenną ludność, 
bądź przebiegało w warun­
kach terroru.

W środę najdłuższe kolejki 
przed urnami wyborczymi u- 
stawiały się w okręgach, 
gdzie największym poparciem 
ludności cieszą się Afrykań­
ski Narodowy Związek Zim­
babwe (ZANU) i Afrykański 
Ludowy Związek Zimbabwe 
(ZAPU), organizacje, które 
przez siedem lat prowadziły 
walkę zbrojną z samozwań­
czym reżimem Smitha, łącząc 
się w sojusz polityczny, jakim 
jest Front Patriotyczny Zim­
babwe. Organizacje te stanęły 
do wyborów oddzielnie, co jest 
wynikiem rozbieżności, któ­
rych nie zdołały przezwycię­
żyć. Nie wyklucza się jednak, 
iż po wyborach mogą dojść do 
poi ©zumienia i utworzyć rząd 
koalicyjny. (PAP)

Wyniki Spisu Powszechnego 1978 
służą planowaniu gospodarczemu

Przeprowadzony w grudniu 
1978 roku Spis Powszechny 
miał na celu przygotowanie 
wielostronnych i szczegóło­
wych danych statystycznych 
niezbędnych dla prawidłowej 
realizacji szczególnie ważnych 
zadań społecznych i gospodar 
czych. Problematyka spisu do 
tyczyła przede wszystkim struk 
tu-ry demograficznej i społecz 
no - zawodowej ludności, sta 
nu zasobności gospodarstw do 
mowych i warunków życia ro 
dżin, ze szczególnym uwzględ 
nieniem sytuacji mieszkanio­
wej, problemów inwalidztwa 
oraz migracji ludności.

Opracowanie wyników spisu 
podzielone zostało na 2 etapy. 
W pierwszym — który zakoń 
czy się w połowie br. — oprą 
cowane będą informacje nie­
zbędne do prac planistycz­
nych. Obejmą one około 60 
procent danych. Pozostałe te­
maty mają być zebrane w ta­
blicach wynikowych do końca 
I kwartału 1981 roku.

Tablice wyników spisu oprą 
cowywane są dla województw, 
miast i gmin oraz całej Polski. 
Zostały one podzielone na serie 
wydawnicze odpowiadające te 
matyce spisu. Zawierają dane 
liczbowe dla województwa o- 
gółem oraz jego miast i gmin 
łącznie. W niektórych jednak 
przypadkach zamieszczono 
szczegółowe dane dla poszczę 
gólnych miast lub wsi. Część 
województw np. ciechanows­
kie, radomskie, leszczyńskie, 
ostrołęckie, bialskopodlaskie 
dysponuje już danymi dotyczą 
cymi struktury demograficznej 
i społeczno - zawodowej lud­
ności, analizą gospodarstw do 
mowych i warunków mieszka 
niowych, w tym także danymi 
dotyczącymi niezamieszkałych 
zasobów mieszkaniowych. W 
przygotowaniu są zeszyty dla 
pozostałych województw oraz 
opracowanie łączne dla całe­
go kraju, które jako suma da 
nych wojewódzkich obejmuje 
10 tomów. (PAP)

Nowe wzory 

lamp z „Polarny"
285 OM wysokiej jakości lamp oś­

wietleniowych do wnętrz miesz­
kalnych skierują w tym roku na 
rynek Zakłady Sprzętu Oświetle­
niowego „Połam" w Pile. Będą to 
dostawy o ponad 7 procent wyż­
sze niż w roku ubiegłym i bar­
dziej zróżnicowane. Producent za­
powiada nowe atrakcyjne wzory, 
oparte na dotychczas stosowanych 
surowcach: drewnie, szkle, metalu 
oraz tworzywie sztucznym. Spo­
dziewać się też należy znacznie 
wyższego standardu tych wyro­
bów, o czym świadczy obecne 
zabiegi producenta o uzyskanie 
dalszych krajowych i międzynaro­
dowych znaków jakości. (PAP)

telefony
donoszą

• W Sułkowicach (Leszzrzyńskłe) 
pod kołami „Fiata” IżSp zginął 4- 
letni chłopiec, który wyrwał się 
matce i wbiegł na drogę.
• Na drodze z Rogoźna do Wą­

growca (Pilskie) w następstwie 
zbyt szybkiej jazdy ,,Fiatem” 127, 
samochód ten wpadł do rowu i 
kilkakrotnie przekoziołkował. Jed­
na z pasażerek samochodu na sku­
tek odniesionych obrażeń zmarła, 
natomiast inna pasażerka i kie­
rowca zostali ciężko ranni.
• W Gnieźnie na ul. Wrzesiń- 

skiej „Fiat” 126p uderzył w tył 
samochodu ciężarowego „Praga”. 
Pasażerka „Fiata” doznała obra­
żeń. /
• W miejscowości Dzięcioły (Ka 

liskie) od wadliwie działającej in­
stalacji kominowej wybuchł po­

żar. który spowodował spalenie się 
budynku mieszkalnego wraz z wyf 
posażeniem. Straty ocenia się na 
około 5® 0®® zł.
• Z nieustalonych przyczyn wy 

buchł pożar w Sierzchowie (Ka­
liskie). Spaliła śię stodoła kryta 
słomą, narzędzia rolnicze i część 
ubiegłorocznych zbiorów. Straty 
wynoszą około 40 000 zł.
• Zniszczony przewód komino­

wy był przyczyną pożaru w Ra- 
dawnicy (Pilskie). Częściowemu 
spaleniu uległ dach na budynku 
mieszkalnym. Straty wynoszą oko 
ło 30 000 zł.
• Wstępne ustalenia pozwalają 

przypuszczać, że przyczyną pożaru 
w miejscowości Żuławka (Pilskie) 
było zwarcie w instalacji elek­
trycznej. Spalił się chlew kryty 
słomą oraz znajdujące się w nim 
siano i wegiel. Straty ocenia się 
na około 50 000 zł.
• W Wągrowcu (Pilskie) spaliło 

się wyposażenie mieszkania. Przy 
czyną pożaru były rozpalone we- 
gie. które wypadły z pieca. Stra­
ty ocenia się na około 30 000 zł

(jz)

Poznańskie Biuro Prognoz Insty­
tutu Meteorologii i Gospodarki 
Wodnej przewiduje na dzisiaj w 
Wielkopolsce: zachmurzenie duże, 
słabe opady śniegu i deszczu, mgły.

Temperatura minimalna od mi­
nus 3 do minus 4 stopni. maksy­
malna od 0 do plus 2 stopni. Wia­
try słabe i umiarkowane, połud­
niowo-zachodnie i zachodnie.

Wczoraj o godzinie 19 zanotowa­
no następujące temperatury: w Po 
znaniu, Kaliszu. Koninie. Lesznie 
— minus 3 stonnię. a w Pi1» minus 
4 stopnie; ciśnienie 1018 hPa. czy­
li 763,5 mm.

Dzisiejszy serwis informacyjny 
opracował Andrzej Piechocki.
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czyaete do drwa 10 każdego mieniąca (z wyjątkiem grud- 

Prenumeraty; na miesiąc 
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GŁOS WIELKOPOLSKI

ROZWIJA SIĘ INICJATYWA „GŁOSU” • TEGOROCZNE DECYZJE Temat dyskutowany przez świat

JURY • ZNAKI JAKOŚCI DLA 13 NAJLEPSZYCH BUDYNKÓW

Za rok 1979 wyróżniono 
ponad 900 mieszkań w Wielkopolsce

Co z odprężeniem?

DOM 
Z JEDYNKĄ

W latach 
1971 — 1978 do 
nowych do­
mów wprowa 
dziły się pra­
wic 2 miliony 
rodzin. Do koń 
ca bieżącej pię 
ciolatki klucze 
do własnych 
mieszkań otrzyma dalszych 
735 000 rodzin. Tak więc mie­
szkań buduje się coraz wię­
cej. Ale chodzi również o to, 
aby były lepsze: większe, fun 
kcjonalniejsze i staranniej 
wykończone. Z myślą o po­
prawie jakości budownictwa 
mieszkaniowego w Wielkopol­
sce redakcja „Głosu Wielko-, 
polskiego” z końcem roku 
1975 zainicjowała długofalową 
kampanię publicystyczno-orga 
nizatorską pod hasłem „Dom 
z Jedynką”.

Jej celem jest rozwijanie 
rywalizacji załóg budowla­
nych o lepsza jakość nowo od 
dawanych w Wielkopolsce mie 
szkań. Inicjatywę popierają 
władze partyjne i administra- 
C‘ jne województw poznań­
skiego, kaliskiego, konińskie­
go leszczyńskiego i pilskiego, 
a objęło nad nia patronat Mi­
nisterstwo Budownictwa i 
Przemysłu Materiałów Bu­
dowlanych. Współorganizato­
rami przedsięwzięcia są: Po­
znańskie Zjednoczenie Budów 
nictwa, Koszalińskie Zjedno­
czenie Budownictwa (działa 
na terenie Pilskiego) i Central 
ny Związek Spółdzielni Bu­
downictwa Mieszkaniowego. 
Jury, w skład którego (obok 
organizatorów) wchodzą przed 
stawiciele Wydziału Budowni­
ctwa i Gospodarki Miejskiej 
KW PZPR, w Poznaniu, Stówa 
rzyszenia Inżynierów i Techni 
kćw Budownictwa oraz Stówa 
rzyszenia Architektów Pol­
skich, przyzna je co roku naj­
lepiej wvkończonvm budyn­
kom. tablice „DOM Z JEDYN­
KĄ”. a wykonawcom nagrody 
pieniężne.

Po dokonaniu oceny cało­
rocznej pracy budowlanych, 
w roku 1979 przyznano na te­
renie Wielkopolski 11 „znaków 
jakości” dla budynków wielo­
rodzinnych. Zamieszkało w 
nich 720 rodzin.

W ocenie pracy za rok mi­
niony do współzawodnictwa 
przyjęto praktycznie całe bu­
downictwo mieszkaniowe. Oce 
pialiśmy nie tylko wielkie blo 
ki, budowane dla inwestorów 
spółdzielczych przez ekipy spe 
cjalistycznych przedsiębiorstw 
budowlanych, ale również do­
my stawiane przez załogi 

przedsiębiorstw budownictwa 
rolniczego, komunalnego i 
ekipy własne spółdzielczości. 
Ocenie poddano nie tylko o- 
biekty wielorodzinne, lecz rów 
nięż zespoły spółdzielczych 
domków jednorodzinnych.

Jury pracujące pod prze­
wodnictwem dr. Zbigniewa 
Kruszyńskiego, członka Rady 
Centralnego Związku Spół­
dzielni Budownictwa Mieszka­
niowego, przewodniczącego Ra 

Budynek przy al. Tysiąclecia 5-11 w Wałczu (Pilskie) zbudowa­
ny w połowie zeszłego roku jest wspólnym dziełem załóg Kombi­
natu Budowlanego w Pile i Zakładu Budowłano-Remontowego 
Spółdzielni Mieszkaniowej w Wałczu. Pomoc przy jego wznoszeniu 
okazała także młodzież zrzeszona w ZSMP. Dom ten z 32 mieszka­
niami stanął pod jej patronatem. Z wszystkich powstałych domów 
w 1979 roku w województwie pilskim ten w Wałczu wyróżnia do­
bra jakość robót budowlanych. Przyczynili się do tego m. in. — ope­
rator dźwigu —• Henryk Piwowarski oraz brygada murarsko-tynkar- 
ska Jerzego Domagały z Kombinatu Budowlanego w Pile. W tym 
ostatnim zespole brali także udział rzemieślnicy ze wspomnianego 
już spółdzielczego zakładu oraz ZSMP-owcy. Dom w Wałczu o- 

trzymał, jako jeden z 13 — tablicę DOM Z JEDYNKĄ, (a)
Fot. — R. Królak

dv Wojewódzkiej Spółdzielni 
Mieszkaniowej w Poznaniu, po 
zapoznaniu się z opinią preze­
sów wojewódzkich spółdzielni 
mieszkaniowych z Poznania, 
Kalisza. Konina, Leszna i Pi­
ły, postanowiło znakiem „Dom 
z Jedynką” wyróżnić 13 naj­
lepiej wykonanych w roku u- 
biegłym obiektów wielorodzm 
nych (857 mieszkań) i 3 zespo 
ły spółdzielczych domków jed 
norodzinnych.

Oto laureaci współzawodni­
ctwa „DOM Z JEDYNKĄ” zą 
rok 1979:

WOJEWÓDZTWO 
POZNAŃSKIE:

Poznań: 1. Osiedle Tysiącle­
cia, budynek 5. powierzchnia 
2 996 metrów kwadratowych, 
50 mieszkań: wykonawca: 
Kombinat Budowlany poznań- 
Centrum. 2. ‘Osiedle Kopernd- 

ka, jednostka III, budynek 
23 (9 977 m kw., 210); Kombi­
nat Budowlany Poznań- 
Wschód. 3. Osiedle Kraju Rad, 
budynek 5 (6 261 m kw., 143); 
Poznańskie Przedsiębiorstwo 
Budownictwa Przemysłowego 
nr 1.

4. Swarzędz 16/16 A (3 284 
m kw., 60), Poznański Kombi 
nat Budowlany^

5. Września, tri. Słowackie­
go 64, budynek 24 (1 767 m kw.,

30); Kombinat Budowlany Po 
znań-Północ.

WOJEWÓDZTWO ' 
KALISKIE:

Kalisz: 6. Osiedle Asnyka 33 
(4 292 m kw., 90); Kombinat 
Budowlany Kalisz.

7 Ostrów: Osiedle Manife­
stu Lipcowego 28 (1 419 m kw., 
30); Ostrowskie Przedsiębior­
stwo Budownictwa Ogólnego.

WOJEWÓDZTWO 
KONIŃSKIE:

3. Konin: Osiedle Zatorze 
4 B (4 599 m kw., 76); „Ener- 
goblok” Konin

9. Słupca, ul. Kilińskiego 7 
(2 155 m kw., 50); Kombinat 
Budowlany Konin.

WOJEWÓDZTWO 
LESZCZYŃSKIE:

10. Leszno: Osiedle Estkow 
skiego II, budynek 18 (1 577 m 

kw., 30); Kombinat Budowla­
ny Leszno.

11. Rawicz, ul Mikołajewi- 
cza, budynek 14 (2 320 m kw., 
40); Spółdzielnia Mieszkanio­
wa Rawicz, Wojewódzkie 
Przedsiębiorstwo Budowni­
ctwa Komunalnego w Górze.

12. Pawłowice, Centralny 
Ośrodek Hybrydyzacji! Bydła 
(2 000 m kw„ 36); Przedsię­
biorstwo Budownictwa Rolni­
czego Leszno.

WOJEWÓDZTWO PILSKIE:

13. Wałcz, Aleja Tysiąclecia 
5 — 11 (2 220 m kw., 32); 
Spółdzielnia Mieszkaniowa 
Wałcz.

SPÓŁDZIELCZE DOMKI 
JEDNORODZINNE:

Poznań: zespół 20 domków 
jednorodzinnych — Piątkowo, 
wykonawca: Wojewódzka
Spółdzielnia Mieszkaniowa Po 
znań;

Kępno (Kaliskie): osiedle 13 
domków jednorodzinnych, ul. 
Dąbrowskiego, wykonawca: 
Wojewódzka Spółdzielnia Mie 
szkaniowa Kalisz;

Wągrowiec (Pilskie): zespół 
12 domków jednorodzinnych, 
ul. Żeromskiego, wykonawca: 
Spółdzielnia Mieszkaniowa Wą 
growiec.

Do tytułu „Dom z Jedynką” 
wykonawcy zgłosili prawie 30 
obiektów na około 1500 mieś z 
kań. Część z nich — uwzględ­
niając m. in. opinię mieszkań­
ców — jury zdyskwalifikowa­
ło. Tak więc ostatecznie w 
tym. roku znaki otrzymuję 13 
domów wielorodzinnych- i 3 
zespoły domków jednorodzin­
nych. Mieszka w nich łącznie 
ponad 900 rodzin. Użytkowni- 
cv tvch mieszkań, żyją w do­
mach oznaczonych tablicą — 
symbolem, który mamy nadzic 
ję, urośnie w następnych la­
tach do rangi rzeczywistego 
znaku jakości.

Spotkanie z laureatami ry­
walizacji odbędzie się w poło 
wie marca w Poznaniu. Ekipy, 
które stawiały obiekty wielo­
rodzinne otrzymają wtedv na 
sze tablice, które zamontowa­
ne zostaną później w wyróż­
nionych budynkach: budowni­
czym domków jednorodzin­
nych wręczone zostaną dyplo­
my uznania. Zespoły domków 
jednorodzinnych nie będą o- 
znaczane tablicami „Dom z 
Jedynką”.

MAREK PRZYBYLSKI

Niektórzy politycy i środki 
masowego przekazu na 
Zachodzie, zwłaszcza w 

Stanach Zjednoczonych i za­
chodniej Europie lansują te­
zę, jakoby „odprężenie umar 
ło”. Czyżby tak było istotnie? — 
Zapytani o opinię na ten temat 
akredytowani przy Centrum 
Prasowym VIII Zjazdu PZPR 
dziennikarze: Josef Riedmiller 
z monachijskiego dziennika 
„Sueddeutsche Zeitung”, Josef 
Ford — z paryskiej ,,1’Huma- 
nite” i Wiesław Górnicki z 
Polskiej Agencji Interpress — 
odpowiadają:

Josef Riedmiller, „Sued- 
deutsche Zeitung”: — Odprężę 
nie nie jest metodą polityczną, 
lecz próbą regulowania w po 
kojowy sposób sprzeczności 
między dwoma odmiennymi 
systemami politycznymi, a na 
wet więcej — próbą osiągnię 
cia współpracy. Polityka taka 
w ciągu 10 ostatnich lat przy 
niosła wiele korzyści przede 
wszystkim narodom Europy, 
nawet jeśli — z oczywistych 
powodów — nie mogła speł­
nić wszystkich oczekiwań. Pro 
blemów. które należało roz­
wiązać było bowiem za wiele 
i były zbyt skomplikowane. 
Odprężenie nie jest cudownym 
środkiem, nie jest nawet me­
todą. nie jest też procesem do 
konującym się automatycznie. 
Odprężenie jest raczej gotowoś 
cią narodów i ich przywódców 
do rozwiązywania kwestii spor 
nych bez stosowania środków 
militarystycznych.

Jedną z przesłanek takiego dzia 
lania jest stworzenie równowagi 
sił między obydwoma najsilniej­
szymi sojuszami wojskowymi. 
Jest to praca ciężka, co widać na 
przykładzie rokowań SALT oraz 
rokowań wiedeńskich, ale wysił­
ki te — przy zaistnieniu koniecz­
nego zaufania — nie są pozbawio 
ne pomyślnych perspektyw. Wyda 
rżenia ostatnich miesięcy, Które 
przysporzyły pewnych szkód poli 
tyce odprężenia, nie mogą przy­
nieść uszczerbku jej zasadniczemu 
znaczeniu dla współżycia narodów. 
Dlatego też zapowiadanie „śmierci 
odprężenia” jest niestosowne.

Pojęcie to w ciągu minionych 
lat uzyskało treść materialną, cho 
dzi bowiem o więcej niż teorię, 
chodzi o praktyczny postęp we 
współżyciu narodów.

Josef Ford — „rHumanite”: 
— Nie wydajc mi się, by „od 
prężenie umarło”. Otrzymało 
ono w ostatnich miesiącach po 
ważny cios, spotkały ie znacz 
ne niepowodzenia i myślę, że 
należy cofnąć się do ostatnich 
( grudniowych) decyzji NATO 
i Amerykanów o instalacji w 
Europie rakiet nuklearnych, 
żeby stwierdzić powrót napię­
cia, które ogarnęło cały świat.

Nawet uwzględniwszy sytuację, 
którą uważam za poważną, nie 
myślę, hy odprężenie było sprawa 
przeszłości. A to z dwóch powo 
dów. Po pierwsze — uważani, że w 
dobie dzisiejszej dążenie do świa 
towej konfrontacji ze wszystkimi 
znanymi tego konsekwencjami, 
zobowiązuje wszystkich urzywod- 
ców do zastanowienia się przed 
powzięciem takiej decyzji. Po dru 

gie zaś sądzę, iż dążenie narodów 
do pokoju i odprężenia w powią­
zaniu z pokojową polityką państw 
socjalistycznych może doprowa­
dzić do przeciwstawienia się te­
mu, co nazywamy siłami agresji i 
wprowadzenia pewnej polityki od 
prężeniowej. Myślę, że część prze 
mówienia Edwarda Gierka wygło 
szonego na VIII Zjeżdzie PZPR 
dotycząca tego zagadnienia i pro 
pozycja odbycia konferencji w 
Warszawie idzie w kierunku wy­
siłków podejmowanych na rzecz 
odprężenia.

Wiesław Górnicki — BA In 
terpress: — Dla odprężenia 
nie ma alternatywy. Mówiąc 
precyzyjnie: jest nią tylko woj 
na. Wojna stała się jednakże 
nieskutecznym instrumentem 
kontynuowania polityki, wobec 
tego obiektywne wymogi his 
torii zmuszają do kontynuowa 
nia odprężenia. Problem pole 
ga tylko na tym, w jakiej mie 
rze ten proces — odprężenie 
nigdy nie było i nie może być 
jednorazowym aktem — może 
być hamowany.

Doświadczenia ostatnich dwóch 
miesięcy, a mam tu na myśli o- 
kres po 14 grudnia (brukselskie 
decyzje NATO) — —wskazują, że 
istnieją możliwości hamowania 
procesu odprężenia. Przyczyny są 
bardzo złożone. Osobiście skłonny 
jestem upatrywać je w wielkim 
nieszczęściu powojennego świata, 
jakim była deformacja amerysańs 
kiej gospodarki polegająca na u- 
czynieniu z wydatków wojsko­
wych najważniejszego stymulatora 
rozwoju ekonomicznego USA. 
Trzykrotnie po drugiej wojnie świa 
towej Stany Zjednoczone wychodzi 
ły z głębokich recesji nakręcając 
koniunkturę przy pomocy zbro­
jeń. Mam podstawy do obaw, 
że i tym razem mamy do czynie­
nia z podobnym zabiegiem.

Okres, który upłynął pomiędzy 
Helsinkami a 14 grudnia roku 
ubiegłego jest bardzo pouczający. 
W ciągu tego czasu nawiązano ma 
sę nici wielostronnych i potwier­
dziła się bliska polskiemu sercu za 
sad a, iż małe i średnie kraje z 
polityki odprężenia czerpią naj­
większe korzyści. Lecz równocześ 
nie, właśnie te kraje najdotkliwiej 
odczuwają skutki hamowania od 
prężenia. Jest bowiem złudzeniem, 
że odprężenie jest sprawą radziec 
ko - amerykańską, albo w najłep 
szym razie ogranicza sic do sto­
sunków Wschód — Zachód.

Myślę, że mówiąc o odprężę 
niu nie można rozdzielić trzech 
elementów: politycznego, woj 
skowego i ekonomicznego. O- 
kreślenie „zimna wojna” nie 
ma obecnie większego sensu, 
ponieważ świat dzisiejszy bar 
dzo różni się od świata z lat 
pięćdziesiątych. Nie umiem 
sobie dzisiaj wyobrazić, że na 
gle spada do zera wymiana 
handlowa, naukowa, kultural 
na, turystyczna. Trudno ukry 
wać, iż mamy obecnie do czy 
nienia z potencjalnie niebez- 
nieczną i przykrą sytuacją mię 
dzynarodową i jako obywatel 
kraju średniej wielkości nie 
mogę sic tym nie martwić, 
lecz pogląd, że „odprężenie u- 
marło” uważam za grubo prze 
sadzony.

Rozmawiał MAREK BIERUT

Wybrzeże Morza Bałtyckiego. 
Rozgrzany przez słońce, śnież­
nobiały, czysty piasek, krysz­

tałowa. pachnąca . wodorostami wo­
da. Marzenie fantasty? Oczywiście. 
Zapewne nikt, kto wypoczywał nad 
Bałtykiem, a głównie nad Zatoką 
Gdańską w okolicach Trójmiasta nie 
da się nabrać na taki romantyczny 
widoczek.

Już z daleka, podchodząc do pla­
ży, uderza ostry zapach ropy nafto­
wej, gnijących wodorostów, rozkła­
dających się w słońcu martwych- 
ryb i ptactwa. Plaża przy brzegu po 
kryta warstwą czarnego, gęstego ole 
ju. Morze też czarne. Rozlana ropa 
tłumi fale Upał, lecz chętnych do 
kąpieli brak. Taka jest rzeczywis­
tość. Zapewne któryś ze stojących 
na redzie statków w\ pompował no­
cą zęzy Każdv statek co jakiś czas 
musi to uczynić.

Co byłoby, gdyby awarii uległ kio 
ryś ze stojących w kolejce na roz- 
ładuneK w Porcie Północnym zbiór 
nikowców? Jakie mamy szanse i 
możliwości zlikwidowania będącego 
jej skutkiem wylewu? Oto pytania 
które dręczą ekspertów zajmują­
cych sie problemami ochrony środo 
wiska oraz całe społeczeństwo.

Środowisko morskie posiada natu

ralną zdolność do samooczyszczania, 
utleniania i rozkładu znajdujących 
się w nim zanieczyszczeń. Bałtyk 
jest morzem zamkniętym. Wymiana 
wód przez cieśniny duńskie jest nie 
wielka. Ogranicza to jego możliwo­
ści samooczyszczania. Dostające się 
do morza zanieczyszczenia powodu­
ją zatruwanie środowiska. Tworzą 
się miejsca, gdzie występują znaczne

również i nad Bałtykiem. Polska eks 
ploatuje bowiem największe, jakie z 
uwagi na głębokość torów wodnych 
mogą dostać się na Bałtyk zbiorni­
kowce typu „Kasprowy Wierch” o 
nośności 140 000 ton.

Przebywanie w dobrym i nie za­
kłóconym środowisku Polska uważa 
za jedno z fundamentalnych praw

konwencję 8 listopada ubiegłego ro­
ku. Kilka dni później — w dniach 
13 — 16 listopada obradowała w 
Genewie Ogólnoeuropejska Konfe­
rencja poświęcona problemom za­
nieczyszczenia i rozwoju międzynaro 
dewej współpracy w zakresie ochro 
ny naturalnego środowiska człowie­
ka.

Inicjatywa zwołania tego typu kon

Bałtykowi na ratunek
dęficyty tlenowe oraz miejsca zupeł 
nie pozbawione tlenu i życia — 
cmentarzyska fauny dennej.

Większość zanieczyszczeń pocho­
dzi z lądu, wpływając do morza z 
rzekami, duża ich ilość pochodzi z 
prowadzonej nad morzem działalno­
ści gospodarczej — głównie eksploa 
tacji floty. Wzrastająca liczba prze­
wozów ropy naftowej i jej produk­
tów drogą morską stwarza coraz 
większe zagrożenie zatiucia środowi 
ska morskiego tymi substancjami. 
Przypomnijmy rok 1978 i katastrofę 
greckiego zbiornikowca „Amoco Ca - 
diz” u wybrzeży Bretanii — klęskę 
ekologiczną, której widmo ciąży

człowieka. Kraj nasz jest sygnatariu 
szem ponad 25 konwencji i porozu­
mień w sprawach ochrony środowi­
ska. Z naszej inicjatywy ratyfikowa 
na została Konwencja Gdańska z 
roku 1973 o ochronie zasobów ży­
wych Bałtyku. Rok później podpisa 
na została przez wszystkie państwa 
nadbałtyckie w Helsinkach Konwen 
cja o Ochronie Środowiska Morskie 
go Ooszaru Morza Bałtyckiego. 
Konwencja ta stanowi oparcie dla 
późniejszych porozumień międzyna­
rodowych, mających na celu szcze­
gółowe opracowanie i rozwiązanie 
wszystkich aspektów i problemów, 
związanych z ochroną Bałtyku. Ra­
da Państwa PRL ratyfikowała tę

ferencjl powstała podczas VII Zjaz 
du PZPR. W odczytanym w czasie 
obrad posłaniu I sekretarza KC 
PZPR Edwarda Gierka czytamy: 
„Cieszy nas, że żmudne przygotowa- 
nia do tego spotkania uwieńczone zo­
stały powodzeniem. Widzimy w tym 
wielki wkład w dzieło infrastruktu 
ry pokoju w Europie i w świecie, 
w realizację postanowień Aktu Koń 
cowego KBWE, w utrwalenie odprę­
żenia oraz zuzajemnego zrozumienia 
i przyjaznej współpracy narodów. 
Zataczający coraz szersze kręgi ruch 
na rzecz ochrony środowiska wypły 
wa z tych samych humanistycz­
nych mdtywacji, które od lat po­
budzają społeczeństwo do walki o

rozwiązanie najpoważniejszego pro­
blemu naszych czasów — umocnie­
nia pokoju i położenia kresu wyści­
gowi zbrojeń. Są to sprawy ściśle 
ze sobą związane i współzależne, 
sprawy naszej wspólnej odpowie­
dzialności”.

Ratyfikacja obu wymienionych 
wyżej Konwencji zmusza nas do 
realizacji ich postanowień. Znala­
zło to odzwierciedlenie w „Ustawie 
o ochronie i kształtowaniu środowi­
ska” z 31 stycznia bieżącego roku. 
W ustawie tej w artykule 5 czyta­
my: „Ochrona środowiska stanowi 
istotny element polityki społeczno- 
gospodarczej państwa” oraz „w na 
rodowych planach społeczno-gospo­
darczych uwzględnia się, jako inte­
gralną część przeuddywanych w 
nich przedsięwzięć zadania i środki 
zapewniające skuteczną ochronę śro 
dowiska oraz usuwanie skutków 
działalności wpływającej ujemnie 
na środowisko”.

Ochrona środowiska naturalnego, 
w tym środowiska morskiego, jest 
sprawą już nie rozważań, lecz kon­
kretnych dzaałan. Działań, które poz 
wolą w pełni i bez obaw korzystać 
z tego bogactwa, jakim jest dla nas 
wszystkich Bałtyk.

łACEK ZYSNARSKI
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System wielopartyjny 
synonimem burżuazyjnej demokracji

Dyrektor Instytutu Badań 
Współczesnych Problemów Ka 
pitalizmu, doc. dr hab. An­
drzej Ławrowski udzielił na­
stępującej wypowiedzi dzien­
nikarzowi PAP: Hasło wielo- 
partyjności jest szeroko wyko­
rzystywane przez koła rządzą­
ce w krajach kapitalistycznych 
jako dowód demokracji istnie­
jącej w tych krajach- Jest to 
oczywiście oficjalna wykład­
nia, ponieważ już od bardzo 
wielu lat, zwłaszcza od okresu 
II wojny światowej, obserwu­
je sńę zjawisko wyraźnego za­
nikania zasadniczych różnic 
między głównymi partiami bur 
żuazyjnymi w wielu krajach. 
Typowym przykładem wystę­
powania tego zjawiska są prze 
de wszystkim Stany Zjedno­
czone, Wielka Brytania oraz 
Australia i Kanada.

W połowie lat 40-tych, jeden 
ze znawców przedmiotu, Mac 
Iver pisał, że od dawna w Sta­
nach Zjednoczonych i Kana­
dzie „walka między partiami

Polska w czołówce 
światowych producentów statków

Kryzys światowego przemy­
słu stoczniowego osiągnął naj­
większe rozmiary w ciągu o- 
statnich 12 lat. Jak wynika z da 
nych londyńskiego Lloyd’s Re­
gister of Shipping. towarzy­
stwa prowadzącego rejestr stat 
ków w skali światowej, zamó­
wienia na nowe jednostki spa­
dły w ubiegłym roku o 20 pro­
cent i opiewały na łączną noś­
ność zaledwie 14 milionów tón. 
W szczytowym momencie świa 
towej koniunktury morskiej za 
mówienia te wyniosły (w 1975 
roku) ponad 34 miliony ton.

Na tle ogólnej stagnacji prze 
mysłu stoczniowego doskonale

Wojskowy zamach stanu i co dalej?

Nie ma spokoju w Surinamie
Paktu Andyjskiego w celu za 
jęcia wspólnej i jednolitej po

Znane są już pierwsze ~e&k 
cje niektórych przynajmniej 
krajów na wojskowy zamach 
stanu w Surinamie. Podczas 
gdy rządy amerykański i ho­
lenderski wyraziły zaniepoko 
jenie rozwojem ostatnich wy­
darzeń w tym kraju, zaś Bra­
zylia i sąsiednia Gujana Frań 
cuska „studiują sytuację”. We 
ńezuela postanowiła zawiesić 
pomoc' dla Surinamu, wypo­
wiadając jednocześnie wszelkie 
porozumienia o współpracy. 
Szef dyplomacji wenezuelskiej, 
Jose Alberto Zammrano Ve- 
lasco, zapowiedział również 
przekonsultowanie sprawy
Surinamu z innymi krajami

Turystyka w 1979 roku

Co czwarty Polak był za granicą
Jak wynika z dokonanych pod- 

SUmowań — w 1.979 roku przyjecha 
łp do Polski ponad 9.1 cudzoziem­
ców, natomiast na zagraniczne wo 
jaże udało się ponad 9,4 min oby- 
wateM PRL.

Do krajów socjalistycznych wy­
jechało w tym czasie 3.8 min osób, 
przy czym najwięcej do NRD.

Jeżeli chodzi o przyjazdy z kra­
jów socjalistycznych do Polski, to 
w ubiegłym roku podejmowaliś­
my 8.1 niln osób — najwięcej z 
NIW. Czechosłowacji i ZSRR.

Z krajów kapitalistycznych przy 
jechało do nas w ubiegłym roku 
ponad milion osób — najwięcej z 
RFN. Frąneji. Szwecji, USA i Wlel 
kiej Brytanii.

Coraz w:ęce t obywateli polskich 
wyjeżdża de krajów kapUalistycz- 
nyeb W ubiegłym roku państwa 
te odw^edwiło 635 000 osób, co ozna 

HUMOR I SATYRA

jest w zasadzie walką między 
tymi, którzy są u władzy a ty­
mi, którzy dążą do zajęcia ich 
miejsca”. Natomiast po wybo­
rach trudno odróżnić jedną 
partię od drugiej, czy to w za­
kresie prezentowanych przez 
nie zasad, czy też stawianych 
sobie celów.

W RFN proces upodobnlenia 
się dwóch czołowych partii — 
CDU i SPD trwa od dawna 
chociaż w znacznie mniejszej 
mierze, niż to ma miejsce w 
krajach z dominującym ele­
mentem anglosaskim. Już w 
połowie lat 50-tych SPD otrzy­
mywała w wyborach tylko 50 
procent głosów robotników 
miejskich i około 30 procent 
giosów robotników rolnych. W 
tym samym czasie CDU skupia 
ło jedną trzecią część głosów 
robotniczych. Istotny podział 
między partiami rysował się w 
kwestiach religijnych. SPD na 
przykład przyciągało znaczną 
liczbę młodych protestantów, ą 
z kolei młodzi katolicy prefe­
rowali CDU.

wypadła Polska. Nasze stocz­
nie posiadają pełne portfele za 
mówień realizowanych w dłu­
goterminowych kontraktach. 
LIoyd’s Register of Shipping 
podaje, że w 1979 roku Polska 
znalazła się na trzecim miej­
scu na świecie pod względem 
tonażu budowanych jedno­
stek. Pierwsze z 9,3 miliona ton 
zajmowała Japonia, drugie (2,5 
miliona ton) Brazylia, na trze­
cim miejscu znalazła się Pol­
ska z 1,7 miliona ton budowa­
nych statków. Polska wyprze­
dziła USA, gdzie w stoczniach 
znajdowało się tylko 1,6 milio­
na ton budowanych nowych 
jednostek. (PAP) 

stawy.
W Paramaribo tymczasem o- 

głoszono, iż istnieje duże ryzy 
ko zaostrzenia się sytuacji po 
litycznej. Sprawująca władzę 
Narodowa Rada Wojskowa, na 
której czele stoi 7 sierżantów

W inńych krajach Europy za 
ch o dniej, na przykład w Bel­
gii i w Holandii partie chrześ- 
cijańsko-demokratyczne dzielą 
się z innymi burżuazyjnymi 
partiami dużym procentem 
g ło só w robo tn i czy ch.

W sumie można powiedzieć 
więc, że podobny do sytuacji 
w partiach krajów tzw- anglo­
saskich proces zmniejszania 
się różnic między partiami bur 
żuazyjnymi występuje także w 
znacznie mniejszym stopniu w 
wielu krajach Europy zachod­
niej. W konsekwencji wyborca 
zniechęcony do jednej z partii 
głosuje na inną partię burżua- 
zyjną w niczym nie uszczupla­
jąc władzy klas posiadających, 
które traktują wybory jak ko­
lejny spektakl tej samej, sztuki 
w teatrze.

Całkowicie inna sytuacja ist 
nieje we Francji i we Wło­
szech, gdzie partie komuni­
styczne odgrywają bardzo waż 
ną rolę. (PAP)

Apel Światowej
Rady Kościołów
Światowa Rada Kościołów, 

skupiająca 295 kościołów chrze 
ścijańskich, reprezentujących 
ponad 350 min wyznawców ze 
100 krajów, wezwała światową 
opinię publiczną oraz kościoły 
członkowskie do wzmożeni? 
wysiłków dla utrwalenia poko­
ju i odprężenia międzynarodo­
wego. Wezwała ona do zawró­
cenia z niebezpiecznej drogi 
eskalacji napięć i podjęcia ro­
kowań w sprawne zachowania 
i kontynuacji polityki odprężę 
nia.

Wypowiadając się za dal­
szym wszechstronnym pogłę­
bianiem procesu odprężenia 
międzynarodowego apel piętnu 
je jednocześnie te wsteczne si­
ły, które wciąż jeszcze pragną 
powrotu do „zimnej wojny”, bę 
dąćej zaprzeczeniem żywot­
nych interesów ludzkości.

Ocena sytuacji międzynarodowej

Godzina z prezydentem Francji
Prezydent Francji Valery 

Giscard d'Estaing wystąpił w 
telewizyjnej audycji „Godzina 
z prezydentem”, podczas któ­
rej obszernie omówił stanowis 
ko Paryża wobec aktualnej sy 
tuacji międzynarodowej.

Na wstępie podkreślił, że 
Francja w swej polityce kiera 
je się czterema celami: obro­
ną własnych żywotnych inte­
resów, w tym obroną swego 
bezpieczeństwa, dążeniem do 
utrzymania pokoju, ułatwia­
niem wrpływu Europy na spra 
wy światowe oraz przyczynia 
niem się do takiej organizacji 
świata, która uwzględniałaby 
aspiracje nowych krajów i ro 
lę Trzeciego Świata.

Valery Giscard d’Estaing 
wyjaśniał następnie pozycję 
Francji w sojuszu atlantyckim 
i stosunki ze Stanami Zjed­
noczonymi. Podkreślił, że choć 
Francja jest członkiem tego 
sojuszu, to jednak zachowu­
je politykę niezależną, osadzo 
ną w tradycjach tego kraju i

„Fiat" Panda na polskich drogach Halcwe MP w tenisie

Na polskich drogach jeździ 
już najmłodsze dziecko włos­
kiej motoryzacji — „Fiat” Pan 
da, którego nazwa pochodzi 
od himalajskiego niedźwiadka 
„Panda” ,której publiczny po- 
kąz odbył się niedawno we 
Włoszech, jest obecnie badana 
przez fachowców polskiego 
przemysłu motoryzacyjnego.

Samochód opracowano w dwóch 
wersjach — z silnikiem o moćv 30 
KM i o mocy 45 KM. „Panda 30” 
ma zmodyfikowany silnik „Fiata” 
126, (650 ćcm) chłodzony powie­
trzem, patomiast silnik „Pandy 45” 
pochodzi od samochodu „Fiat” 127 
(900 ccm) i jest chłodzony woda. 
Maksymalna prędkość „Pandy 30” 
wvnosi 115 km, natomiast „Panriv 
45” — 140 km.

Wyniki zużycia paliwa przoz te 
samochody trudno uznać b® rewe­
lacyjne, choć na pewno anta mo­
żna sahcryć do grupy oszczędnych.

Urządzenia z ZSRR 
dla Huty „Katowice”
W myśl polsko—radzieckie­

go międzyrządow’ego porozu­
mienia o współpracy gospodar 
czej i technicznej w realizacji 
II etapu budowy Huty „Kato­
wice” — kontynuowane są re­
gularne dostawy ż ZSRR ele­
mentów wyposażenia technicz­
nego kolejnych obiektów dla 
naszego największego kombi­
natu metalurgicznego. Od po­
czątku br. w zespole stacji gra 
nicżnych Żurawica — Medyka 
— Boguszów przyjęto już dla^ 
„Katowic” maszyny.i urządze­
nia o łącznym ciężarze blisko 
3 500 ton.

Najwięcej przesyłek — pra­
wie 2 700 ton — zawierało no­
woczesne urządzenia mecha­
niczne i elektryczne, przezna­
czone dla nowo powstającej 
walcowni—zgniatacza „ZAP- 
2000”. Pozostałą część dostaw 
wypełniły elementy wyposaże­
nia kompleksu ciągłego odle­
wania stali „COS” w stalowni 
Huty „Katowice”.

Jak się przewiduje, w ciągu 
br. przez suchy port przejdzie 
m. m. około 20 000 ton roz­
maitych maszyn i urządzeń dla 
wielkiej walcowni—zgniatacza 
„ZAP-2000”. (PAP)

229 posiedzenie plenarne

Rokowania wiedeńskie
W czwartek odbyło się w 

Wiedniu 229 posiedzenie ple­
narne delegacji uczestniczą­
cych w rokowaniach w spra­
wie wzajemnej redukcji sił 
zbrojnych i zbrojeń w Europie 
środkowej. (PAP) 

Autonomia
dla Andaluzji?
Mieszkańcy Andaluzji zade­

cydowali we wczorajszym re­
ferendum o przyszłości poli­
tycznej 8 usytuowanych na po 
łudniowym zachodzie prowin­
cji hiszpańskich. Do urn po­
spieszyło ogółem 4,5 min wy­
borców, którzy głosowali nad 
kwestią autonomia dla Andalu 
zja. (PAP)

zgodną z najważniejszymi ce 
lami jej polityki zagranicznej.

Francja uważa, że drogą do 
rozwiązania problemu afgar.s 
kiego jest wycofanie obcych 
wojsk z Afganistanu oraz za­
pewnienie by kraj ten nie sta 
nowił ani zagrożenia dla swych 
sąsiadów, ani instrumentu ry 
walizacji między supermocars 
twami.

W odpowiedzi na pytanie 
kwestionujące poźytywny bi­
lans odprężenia prezydent 
Francji bronił polityki odprę 
żenią.

Prezydent wskazał, że po­
zytywnie przekształcone stosun 
ki Francji z Polską, Rumunią, 
Węgrami i ostatnio też z NRD 
umożliwiły pozytywne zmody 
fikowanie stanu stosunków 
europejskich.

Wśród innych problemów 
prezydent wskazał na nieko­
rzystny wpływ globalnej sytua­
cji gospodarczej, w tym na od­
cinku energetycznym, na wcw 
nętrzną sytuację ekonomicz­
ną Francji. (PAP)

„Panda 30”, przy prędkości 90 km, 
spala 5,4 1/100 km, a „Panda 45” 
w tych samych warunkach zuży­
wa o 9,4 l więcej. W przypadku 
„Pandy 45” zużycie paliwa przy 
prędkości 120 km jest znacznie 
wyższe i wynosi 7,5 1/100 km. Sa­
mochody te spalają dość dużo pod 
czas jazdy w mieście; „Panda 30” 
— 7,4 l, a „Panda 45’’ o litr wię­
cej.

Nowy samochód wyróżnia się 
ładną estetyczną sylwetką, którą 
projektował włoski stylista Gior- 
gio Giurgiano, twórca nadwozi sa­
mochodów*: „VW GolF’ i „Siroc- 
co”. Dużo uwagi poświęcono wy­
godzie podróżowania. Fotele mog? 
być ustawione w siedmiu różnych 
pozycjach, łącznie z leżącą. W ra­
zie potrzeby łatwo wymontować 
tylne siedzenie, uzyskując wtedy 
znacznie większą objętość bagaż­
nika, Tablica rozdzielcza jest czy­
telna, a wskaźniki wygodnie umr 
szczone. Wadą jest natomiast za­
montowanie przycisku klaksonu w 
środku kierownicy, co będzie zm>> 
szać bo oderwania od niej ręki, 
aby dać sygnał. fPAP)

Uczestnicy zimowej olimpiady 
na spotkaniu w GKKFiS

W środę w siedzibie 
GKKFiS w Warszawie odbyło 
się spotkanie z olimpijską re­
prezentacją Polski, która pow­
róciła z XIII Zimowych 
Igrzysk Olimpijskich w Lakę 
Placid.

Przewodniczący GKKFiS Ma 
ran Renke złożył podziękowa 
ma zawodnikom, trenerom, 
działaczom za wkład w osiąg­
nięcia naszej ekipy podczas te 
gorocznej olimpiady, której po 
ziom — jak stwierdził był bar 
dzo wysoki. Dlatego też każde 
punktowane miejsce zasługuje 
na słowa uznania. W naszym 
zespole najwyższe lokaty wy­
walczyli Józef Łuszczek oraz 
Erwina Ryś-Ferens. Dobrze spi 
sała się drużyna hokejowa, któ 
ra swoją postawą udowodniła 
— że zasłużyła na wyjazd.

Reprezentanci Polski nie zdo 
łali wywalczyć w Lakę Placid 
medali. System zawodów spai

Udany sparring piłkarzy Lecha
Do rozpoczęcia rozgrywek 

mistrzowskich piłkarzom I li­
gi pozostało już tylko 10 dni. 
Wszystkie zespoły rozgrywają 
spotkania sparringowe. by jak 
najlepiej przygotować się do 
pojedynków o punkty. Piłka­
rze Lecha po turnieju w El­
blągu. w finale którego niespo­
dziewanie ulegli miejscowej 
Olimpii, powrócili do Pozna- 
nia i wczoraj na boisku dę- 
bieckim zmierzyli się z czoło­
wym zespołem klasy między­
wojewódzkiej Mieszkiem Gnie­
zno.

Mecz miał interesujący prze­
bieg i zakończył się zwycię­

Polacy zremisowali 
w meczu z Irakiem

Piłkarska reprezentacja Pol 
ski rozegrała w środę w Bagda 
dzie międzypaństwowy mecz z 
Irakiem, remi-sując 1:1 (1:1). 
Bramkę dla naszego zespołu 
strzelił Andrzej Pałasz w 40 
min., a dla gospodarzy Gasen 
Mahdy w 41 min. Widzów oko 
ło 30 000. Żółte kartki: Janusz 
Sybis i Roman Wójcicki oraz 
Ahmet Hady i Aly Ibrahim.

Polacy wystąpili w składzie 
Mowlik — Motyka, Janas, Dziu 
ba, Rudy ■— Lipka, Wójcicki. 
Nawałka — Sybis (od 83 min. 
Mikołajów), Ogaza (od 66 min. 
Mazur), Pałasz. (PAP)

Studenci zakończyli 
pierwszą rundę spotkań
Rada Środowiskowa Klubów 

Uczelnianych Akademickiego 
Związku Sportowego w Poznaniu 
zweryfikowała wyniki pierwszej 
rundy akademickich mistrzostw 
Poznania w koszykówce i statków 
ce kobiet oraz piłce ręcznej męż­
czyzn.

W gronie koszykarek najlepiej 
wypadły studentki AR, które be 
porażki wyprzedziły zespoły: PP 
UAM, AM, AE. Wśród siatkarek 
prym wiodą zawodniczki UAM 
(be<z porażki) przed AR, PP, AM, 
AE i PWSSP/PWSM. W grupie pił 
karzy ręcznych na pierwszym miej 
scu znajdują się studenci PP — 
zdobywcy kompletu punktów. Na 
dalszych miejscach znalazły się re 
prezentacje: AR, UAM, ae i AM.

(kar)

W. Gąsiorek i J. Płotkowiak 
awansowali do ćwierćfinału

W środę w rozgrywąnych w 
Zabrzu halowych mistrzo­
stwach Polski w tenisie zanoto 
wano kilka niespodzianek. Naj 
większą była porażka rozsta­
wionego z nr 4 Janusza Gąsio­
ra (Górnik Zabrze) z Jerzym 
^łotkowiakiem (Olimpia Po- 
mań) 4:6, 3:6. Tenisista Olimpii 
wansował do ćwierćfinału wy 

grywając następnie z Janem 
Mroczkiem z warszawskiej Le 
:ii. W dalszym ciągu świetnie 
nisuje się Wiesław Gąsiorek 

''Olimpia), 45-letni były wielo­
krotny mistrz Potoki, który 

takiadowych, w których star­
tują dziesiątki tysięcy młodzie 
ży upoważnia jednak do opty­
mistycznego spojrzenia w przy­
szłość. Wśród uczestników 
spartakiad należy szukać przy 
szłych olimpijczyków.

Przewodniczący GKKFiS zło 
żył podziękowania związkom 
sportowym, które przygotowy 
wały zawodników kadry olim­
pijskiej.

Podczas spotkania zabrał 
głos zastępca kierownika Wy­
działu Organizacji Społecz­
nych Sportu i Turystyki KC 
PZPR Jerzy Misiewicz, stwier­
dzając, iż doświadczenia tego­
rocznych igrzysk powinny być 
wykorzystane w pracy z mło­
dymi sportowcami; przyszły­
mi olimpijczykami.

W imieniu zawodników po­
dziękował narciarz Józef Łusz 
czek. (PAP)

stwem poznaniaków 3:1 (2:1). 
Oba zespoły nie zaprezentowa­
ły jeszcze szczytowej formy 
lecz wykazały że znajdują się 
na właściwej drodze do jej 
uzyskania- Lechici byli zespo­
łem dojrzalszym i ich sukces 
jest w pełni zasłużony. Trener 
poznańskiego zespołu — Woj­
ciech Lazarek wypróbował w 
tym pojedynku aż 17 zawodni­
ków. Najładniejszą bramkę 
uzyskał Barczak, który strza­
łem z 25 metrów ulokował pił­
kę w samym okienku. Pozosta­
łe gole zdobyli — dla Lecha 
Marchlewicz i Szpakowski, a 
dla Mieszka — Z. Nowicki.

(wił)

RFN rozgromiła 
Maltę 8:0 1

i jeden porucznik, podjęła 
zabiegi wokół utworzenia ra­
dy obywatelskiej, która prze­
jęłaby władzę wraz z radą woj 
skową. Wiadomo również, iż 
nie odbędą się wyznaczone na 
27 marca br. wybory, które 
Rada Wojskowa odroczyła na 
bliżej nieokreśloną przyszłość.

PAP

cza około 10-procentowy wzrost w 
porównaniu z 1978 rokiem. Głów­
ne kierunki to kraje Skandynaw- 
skie, Włochy, Francja, RFN, Au­
stria. USA

Nie wszyscy jednak Polacy mo­
gą wykorzystać wydany im przez 
nasze władze paszport lub wyje­
chać do tych krajów kapitalistycz­
nych. do których chciełi udać się 
— wskutek odmowy wydania im 
wizy przez owe kraje. W ubiegłym 
roku zanotowano 3114 przypad­
ków odmowy wydania wizy pol­
skim obywatelom przez placówki 
konsularne innych państw, z cze­
go 2 371 przez konsulaty USA Są 
to tylko mzypadkl zgłoszone pol­
skim organom paszportowym bo­
wiem swe? osób oddaje pasz­
port. nie mówiąc dlaczego 7 niego 
rre skorzystało lub też wyjeżdża 
do innego kraju. (PAP)

W ostataim meczu elimins- 
cji piłkarskich mistrzostw 
Europy — 80 reprezentacja 
RFN rozgromiła w Bremie 
Maltę 8:0 (3:0). Bramfci strze­
lili: Klaus Allofs — dwie (14 
i 55 min.). Klaus Ffecher — 
dwie (40 i 90 min), Rainer 
Bonhof z karnego (19 min.,), 
John Holland — samobójcza 
<61 min). Walter Kelsch (70 
min) i Karl-Heinz Rumme- 
nigge (74 min). (PAP)

ChRL - Iran 2:2
W meczu . eliminacyjnym do 

igrzysk olimpijskich w Moskwie 
ni ' gru.pv azjatyckiej, pałkarze 
ChRL zremisowali w Singapurze 
z Iranem 2:2 (0:0). (PAP)

. Zwycięstwo
W. Fibcika

W drugiej rundzie halowych 
mistrzostw USA w tenisie roz­
grywanych w Memphis, Woj­
ciech Fibah pokonał Nicka Sa 
riano 6:4, 6:4. Rozstawiony z 
nr 2 Jimmy Connors po 2,5-go 
Izinnej grze pokonał Petera 
McNamarę 6:7, 7:6, 6:2. Rozsta 
wiony z nr 1 John McEnroe wy 
grał z Byronem Bertramem 2:1 
(Bertram zrezygnował z gry z 
powodu kontuzji). Natomiast 
rozstawiony z nr 3 Roscoe Tan 
ner zwyciężył Billy Martina 
6:4. 6:2. (PAP) 

awansował do ćwierćfinału 
pokonując młodszego o 26 łat 
Bogdana Hronesa (Górnik Za­
brze). Rozstawiony z numerem 
1 Henryk Drzymalski nie miał 
większych kłopotów z awansem 
do ósemki najlepszych zwycię­
żając bez kłopotów Romana Le 
zonia (Zagłębie Wałbrzych).

Najciekawszym meczem gry 
pojedynczej kobiet, które wy­
łoniły półfinalistki, było spot­
kanie koleżanek klubowych — 
Danuty Szwaj z Dorotą Dzie- 
końską. Wygrała po wyrówna- 
sei walce Danuta Szwaj. (PAP)



Bony PeKaO kupię. Ofer­
ty ,,Prasa ”, Grunwaldzka 
19 dla 22522g.

nik 1974. 64-548 Pniewy, 
Wroniecka 46. 226«9g

Przyjmę ślusarza albo spa 
wacza na cały lub pół eta 
tu. Warsztat ślusarski, 
Wałkowiak, Głogowska 37. 

22749g

Syrenę 195 sprzedam, 
778-637. 22731g

pracownicy poszukiwani

Rzeźby kości kupię. Pen- 
conek, 03-807 Warszawa, 

449-K2

Lokale

Przyjmę blacharza lub ślu 
sarza ze znajomością wen 
tylacji oraz uczniów, tel. 
477-59. 21320g

Krawcowa i krojczyni po 
trzebne do pracowni o- 
ferty „Prasa”, Grunwal­
dzka 19 dla 22095g.

Wytwórnia zabawek za­
trudni kobiety w pełnvm 
wymiarze godzin. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 22753g.

Dziewiarkę i panią umie­
jącą szyć swetry przyjmę 
Oferty „Prasa”, Grunwal 
dzka 19 dla 21427g

U WAGA!

Pracę chałupniczą (szycie) 
przyjmę. Bura, te!7 grzecz 
nościowy 554-89. 22767g

Zatrudnię ślusarza na pe 
łen etat. Swietczewo — 
Krzywickiego 12. 22611g

Pomieszczenia na warsztat 
samochodowy w Koninie 
lub okolicy poszukuję. Ko 
nin, tel. 282-55 godz. 9—17.

22»ł9g
Szlifierkę parkietów 
sprzedam. Oferty „Prasa” 
Grunwaldzka 19 dla 22694g

Stołowy Chipendale, seg­
ment „Nysa”, pianino, sza 
fy z nadstawką sprzedam. 
Poznań, Piękna 20, godz. 
16—19. 22516g

Mieszkanie komfortowe w 
centrum (Rondo Koperni 
ka) z telefonem, 2-poko- 
jowe 64 m! zamienię na 
3—4-pokojowe spółdzielcze 
najchętniej na Winogra­
dach (Piątkowo). Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 22730g.

Złotą bransoletę 37 g, pró 
ba 500 sprzedam. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 22901g.

Samochody
Mercedesa 220 D sprzedam 
lub zamienię na mniejszy, 
ul. Czekalska 13 od godz. 
15, Michałowska 4 m. 38

Kupię mieszkanie własnoś 
ciowe 1 lub 2-pokojowe w 
nowym lub starym budo­
wnictwie. Oferty „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 19484g

po gedz. 22793g

Willę w Poznaniu kupię. 
Oferty ..Prasa”, Grunwal 
d-’--? 19 dla 18955g.

UWAGA!

PRZYUCZENIE DO ZAWODU

TOKARZA
UMOŻLIWIA

WOJEWÓDZKIE 
PRZEDSIĘBIORSTWO KOMUNIKACYJNE 

w Poznaniu
WARUNKI PRZYJĘCIA: 

— wykształcenie podstawowe, 
— wiek od 18 do 50 lat.

BLIŻSZYCH INFORMACJI UDZIELA 
i ZGŁOSZENIA PRZYJMUJE:

Dział Spraw Osobowych WPK w Poznaniu, ul. Gło­
gowska 131, telefon 612-41 wewn. 32 lub 34. 315-K1

Dnia 27 lutego 1980 r. zmarł długoletni członek 
naszej Spółdzielni, były członek Rady i Zarządu

JÓZEF GARCZAREK
mistrz elektromechanik, zasłużony działacz 

ruchu spółdzielczego.

Żegnamy cenionego fachowca i dobrego ko­
legę.

Rodzinie Zmarłego serdeczne wyrazy współ­
czucia składają

Rada, Zarząd, członkowie i pracownicy 
Spółdzielni Rzemieślniczej Elektrotechnicznej 

w Poznaniu
47LK3

W dniu 26 bm. w wieku 77 lat zmarl

kol. JÓZEF KOWALA
mistrz kołodziejski

długoletni i zasłużony członek Cechu, b. pod- 
starszy Cechu, odznaczony licznymi odznacze­
niami i dyplomami rzemieślniczymi.

Pogrzeb odbędzie się w dniu 1 marca br. o go­
dzinie 12 na cmentarzu na Miłostowie.

Cześć Jego pamięci!

Cech Rzemiosł Drzewnych 
w Poznaniu

R.-®»
470-K3

Dnia 23 lutego 1980 roku zmarł adwokat

JULIAN GONCERZEWICZ
były sędzia Sądu Wojewódzkiego w Poznaniu, 
wybitny i ceniony prawnik, oddany swej pracy 
zawodowej, nasz niezapomniany i zawsze nam 

życzliwy kierownik szkolenia aplikantów 
sądowych.

Postać Jego będzie nam zawsze towarzyszyła 
w serdecznym wspomnieniu.

Byłe aplikantki i aplikanci 
Sądu Wojewódzkiego w Poznaniu

460-K3

Dnia 27 lutego 1980 r. zmarł opatrzony Sa­
kramentami św., mój najdroższy mąż, brat, 
szwagier i wujek, przeżywszy lat 75, śp

MAKSYMILIAN STEFANOWICZ
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 1 marca br 

o godz. 15.00 na starym cmentarzu w Kościanie.

W głębokim smutku pogrążona 
żona z rodziną

2W7g

Dnia 24 lutego 1980 r. odszedł od nas

KAZIMIERZ WALCZAK
kupiec

Był dla nas najlepszym kolegą i przyjacielem. 

Żegnamy Go z głębokim żalem

grono kolegów
22729g

Dnia 26 lutego 1980 r. zmarł przeżywszy lat 55, 
nasz kochany mąż, ojciec, syn, zięć, teść i dzia- 
.dek

EDWARD RACHWAŁ
Pogrzeb odbędzie się w piątek, 29 bm. o godz 

14.30 z kaplicy św. Ducha w Pobiedziskach.

W smutku pogrążona

rodzina

Pobiedziska, ul. Kiszkowska 13d. 228332,

SPÓŁDZIELNIA INWALIDÓW XX-ŁECIA
PRL w Poznaniu, ul. Sowińskiego 29, barak 14 
zatrudni inwalidów posiadających aktualne 
orzeczenie KIZ na następujących stanowiskach

ZGRZEWACZY FOLII 
WYTŁACZARKOWYCH 
MAGAZYNIERÓW 
KONWOJENTÓW 
KIEROWCÓW

Zguby
Dnia 25 lutego zgubiono 
w godzinach* wieczornych 
brązowy neseser Uczciwe 
go znalazcę proszę o zwrot 
za wynagrodzeniem lub

. Najstarsze w Połsce Biu 
I ro Matrymonialne „Mał 

żeństwo” 61-707 Poznań 
Libelta 29, kojarzy szczę­
śliwe małżeństwa. Czyn­
ne godz. 15—19. 19297g

Różne
Poszukuję całorocznego 
dostawcy kwiatów cię­
tych, Inowrocław, telefon
-69-13. 19166g

Powierz.ę prześwietlanie 
drzew owocowych, telefon 
735-26 po godz. 20. 19553g

Projektuję domki jedno­
rodzinne, letniskowe, pa­
wilony handlowe wnętrza 
i inne obiekty w krótkich 
terminach. Tadeusz Stel- 
maszczyk, Puszczykowo, 
Działkowa 16. tel. centra­
la 213. wewn. 359. 19298g

Zlecę wykonanie schodów 
Oferty „Prasa”. Grunwal 
dzka 19 dla 19316g.

Kucharz-garmażer poleca 
swoje usługi na uroczy­
stościach. Zakrzewska, 
tel. 20-65-69 godz. 7—8.30 
lub 20—21.30. 19339g

Kawaler 56-letni pozna 
nannę lub wdowę. Cel ma 
trymonialny. Oferty .,Pra 
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
19291g.

ofert otrzy-
Warszawskim 

Biurze Matrymonialnym 
„Syrenka” Warszawa, 
Elektoralna 11. 339-K2

Dnia 27 lutego 1900 r. zmarła

ZOFIA PETRUS
nauczycielka muzyki

W Zmarłej utraciliśmy drogą koleżankę, pra­
wego, szlachetnego człowieka, długoletnią 
i ofiarną członkinię Koła Pań przy Cechu Rże-
miosł Budowlanych w 
złotą i srebrną odznaką 
mieśłnfczej w Poznaniu.

Pogrzeb odbędzie się 
3 marca 1980 r. o godz.

Zegnamy

Rodzinie

Poznaniu, odznaczoną 
jubileuszową Izby Rze-

w poniedziałek, dnia 
10.10 na Janikowie.

Ją z głębokim żąłem.

współczucia.
Zmarłej składamy wyrazy swczereeo

Zarząd i pracownicy
Cechu Rzemiosł Budowlanych w Poznaniu 

oraz członkinie Cechowego Koła Pań 
475-K3

W dniu 27 lutego 
nek Cechu

JÓZEF
mistrz

Cześć Jego

1930 r. zmarl wieloletni ezło-

GARCZAREK
el ektromeebanik

p a mi ę ei!
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 1 marca 

br. o godz. 18.00 na cmentarzu górczyńskim.
Rodzinie Zmarłego wyrazy głębokiego współ­

czucia składają
Zarząd, członkowie i pracownicy 

Cechu Rzemiosł Metalowych 
i Klektrotechnicznych w Poznan-in

238ŻOg

Dnia 26 lutego 1980 r., po krótkich i ciężkich 
cierpieniach, zmarł opatrzony Sakramentami św. 
mój ukochany, najtroskliwszy mąż, ojciec, teść 
i dziadziuś

BOLESŁAW KUJAWSKI
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 1 marca br. 

o godz. 18.00 na cmentarzu na Miłostowie.

wm daieei i rodmna

Prośmy o meskładanie kondołencji.

Winogrady 128.

tZ głębokim żalem zawiadamiamy, że dnia
27 lutego 1980 r. zakończyła w Bogu, po dłu­

gich cierpieniach pełna poświęcenia, życie moja 
najdroższa żona

ZOFIA PETRUS
z domu Marsza! 

nauczycielka muzyki 
odmacwona Srebrną i Złotą Odznaką Izby 

Rzemieślniczej.

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 3 marca 
br. o godz. 10.10 na cmentarzu janikowskim.

Ul. Grunwaldzka 31 m. 5.

Mąż z rodziną

Wdowy po 60-tee, repre­
zentacyjne, niezależne po 
znają przystojnych panów 
do lat 65 w celu matry­
monialnym. Oferty „Pra­
sa”. Grunwaldzka 19 dla 
19032g.

Samotny technik z samo­
chodem pozna samotną 
po 50-tce bez mieszkania 
lub z mieszkaniem. Cel 
matrymenialny. Oferty 
..Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 19177g.

Panna, lat 32, magister, 
korpulentna spoza Pozna­
nia pozna odpowiedniego 
kawalera lub wdowca do 
lat 45. Cel matrymonial­
ny. Oferty ,,Prasa”. Grun 
waldzka 19 dla 18693g.

1S7-K1

•MM

WOJSKOWE
ZAKŁADY MOTORYZACYJNE NR 5
w Pownamu, tri. Wawrzyniaka 43

MĘŻCZYZN i CHŁOPCÓW
DO PRZYUCZANIA

w zawodach:
• Ślusarz - spawacz
• TOKARZ
• FREZER
O MONTER wewn. instalacji budowlanych
• WULKANIZATOR

WARUNKI PRZYUCZENIA i PŁACY 
DO OMÓWIENIA: 

w Dziale Osobowym i Szkolenia Zawodowego 
uiica Wawrzyniaka 43, telefon 404-71 wewn. 19. 

258-K1

Panna po studiach, zgra­
bna. sympatyczna bez na 
łogów. dobrze sytuowana, 
członek SM. posiadająca 
samochód, pozna przystoj 
nego. inteligentnego, ka­
walera. lat 24—30. be/, na­
łogów. po studiach w ce­
lu matrymonialnym. Ofer 
ty ..Prasa”. Grunwaldzka 
19 dla 18698g.

46-letnia panna, pozna pa 
na w celu matrymonial­
nym. Oferty „Prasa'’, 
Grunwaldzka 19 dla 19261g.

Panna 30-letnia, lekkie in 
walidztwo, wykształcenie 
średnie, mieszkanie, poz­
na odpowiedniego kawale 
ra, chętnie inwalidę. Cel 
matrymonialny. Szczegó 
łowe oferty „Prasa”. Grun 
waldzka 19 dla 18755g.

Kawaler, wyższe wykształ 
cenie, stanowisko, samo­
chód, pozna w celu ma­
trymonialnym pannę do 
ląt 30, miłego usposobie­
nia, posiadającą mieszka­
nie w Poznaniu. Zdjęcia 
mile widziane, dyskrecja 
zapewniona. Oferty „Pra 
sa”, Grunwaldzka 19 dla 
18749g.

Panna 30-letnia, dobrze 
sytuowana pracująca za­
wodowo, o młodym wy­
glądzie, z zawodem.’ poz­
na kawalera również, do­
brze sytuowanego z kon­
kretnym zawodem (chęt­
nie pochodzenia rolnicze­
go) do lat 48. Cel matry­
monialny. Oferty ..Prasa” 
Grunwaldzka 19 dlal8953g.

Pani 41-letnia. stanu wol­
nego. wzrost wysoki (176) 
pozna pana stanu wolne­
go do lat 50, wykształce­
nia zawodowego w celu 
matrymonialnym. Tylko 
noważne oferty „Prasa”. 
Grunwaldzka 19 dla 19178g.

tDnia 28 lutego 1980 r. zmarła po krótkich cier­
pieniach, opatrzona Sakramentami św., nasza 
najukochańsza mama, teściowa, babcia i pra­

babcia, przeżywszy lat 82, śp.

MICHALINA CZY2
z domu Kaczmarek

Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 1 marca br. 
o godz. 15.00 na cmentarzu winiarskim przy ul.

Wdowa 48-letnia, pragnie 
poślubić pana do lat 66. 
Poważne oferty .,Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 18899g.

Dwie panie 47-letnie, ma­
terialnie niezależne, śred 
nie wykształcenie, pozna 
ja kulturalnych panów w 
celu matrymonialnym, 'i- 
ferty „Prasa” Grunwal­
dzka 19 dla 18862g.

Samotny, 40-letni bez na­
łogów, energiczny, przed­
siębiorczy. dobrze sytuo­
wany. ferma rolnicza, po­
zna panią do lat 30. wy­
soką, zgrabną, niepalącą 
z wykształceniem rolni­
czym i prawem jazdy. Cel 
matrymonialny. Ofertv 
..Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 19025g.

Kawaler, 29-letni, średnie 
techniczne, bez nałogów, 
dobrego charakteru, poz­
na pannę około 165 cm 
wzrostu w celu matrymo 
nialnym. Oferty ze zdię- 
ciem. zwrot, dyskrecja za 
pewniona ..Prasa”, Grun­
waldzka 19 dla 19507g.

Inżynier 30-letni, szczu­
pły, 176 cm wzrostu, po­
siadający samochód, poz­
na w celu matrymonial­
nym studentkę lub pannę 
po studiach do lat 24, 

szczupłą, uczciwą, wyzna­
nia rzymsko-katolickiego.
Cel matrymonialny. Ofer 
ty ..Prasa”, Grunwaldzka 

19 dla 1912«g.

Mężczyzna 
wiedziony, 
■stu, pozna 
panią. Cel 
ny. Oferty

42-letni, 
176 cm 
szczupłą, miłą 
matrymonial- 

,,Prasa”, Grim
waldzka 19 dla 19090g.

Emeryt w pełni sił, ma­
terialnie niezależny, doz­
na w celu matrymonial­
nym panią, miłą, kultur 
ralną, zgrabną, średniego 
wzrostu lat 50—55. Oferty 
„Prasa”. Grunwaldzka 19 
dla 19567g.

Samotna, przystojna, wy 
kształcenie średnie, miesz 
kanie, samochód pozna od 
powiedniego pana, stanu 
wolnego, lat 44—50. Cel 
matrymonialny. Oferty 
„Prasa”, Grunwaldzka 19 
dla 19224g.

Samotny rencista, przy­
stojny. wolny zawód, bez 
zobowiązań, nałogów, z 
prawem jazdy, pozna ucz 
ciwą, zgrabną panią sa­
motną. chętnie rencistkę, 
do lat 55. Cel matrymo­
nialny. Szczegółowe ofer­
ty ze zdjęciem (pełna dy 
skrecja, zwrot) „Prasa”, 
Grunwaldzka 19 dla 19194g.

Panna lat 25. wykształce­
nie wyższe, szczupła i zgra 
bna. brunetka z braku 
znajomości pozna odpo­
wiedniego pana w celu 
matrymonialnym (do lat 
35). Oferty ..Prasa”, Gron 
waldzka T9 dla T9544C.

TM. Obornicka 196.

cia, śp.

MARIAN PIESZAK

Dnia 25 lutego 1900 roku odsaeck od nas na 
zawsze, ukochany syn, brat, szwagier, wn-

martka. siaatra i rodzina
Pieńmy o nieskładanie koiwścdeneji. 

TM. Głogowska 84 m. 7.

Pogrzeb odbędzie s»ę w poniedziałek. 3 otanea 
c godz. 13.10 na cmentarza na Janikowie.

W snowtkw pogrążeni

33BO8U

KRYSTYNA HADYWłAK
Pogrzeb odbędzie się w poniectaiałek, 3 wwwc«

be. o godz. M.30 na cmentarza jwwilcowskwn,

W smwtku pogrążona

Gwardii Ludowej 22 na. M). ławie
2381Sg

22#l7g

ANNA NOWAK 
z domu Kaimierowska

Dnia 26 lutego MM r. zmarła nagie w 
54 lat nasza droga siostra, cłocśa i

wieku 
tocafto-

rodzina
1>O«M żałobny: wi. J. Brana 46, 
dawniej: ni. Obornicka 1S7 m. 2.

Pograeb odbędzie się dnia 1 marea o 
T4J8 na cmentarzu winiarskim przy wł. 
e»eohowskie<fo.

Dnia 27 lutego 1980 r. zmarł nagłe nasz uko­
chany ojciec, teść i dziadek, śp.

tDnia 25 lutego WM r. zmarła nagłe, prze­
żywszy łat 25. nasza ukochana, jedyna córka,

MAŁGORZATA ŻAKOWSKA
Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 1 nnarca br. 

o godz. 15.30 na cmentarzu parafialnym w Ba­
bikowie.

Dma V łMtego MM r. zmarła w wóe*M H łat,

JAOW1GA KOMAT

LEONARD KĘDZIERSKI 
podoficer byłego 15 Pułku Ułanów 

Poznańskich.

Pogrzeb odtbędzie się w sobotę. 1 mara br. 
o godz. 13.M r»a cmentarzu górczyńskim.

W smutku pogrążona

rodzina
22320g

tlMkia 26 hHego 1S8U roku zakończył nagle 
w Bogu pracowite i pełne poświęcenia życie, 
nasz ukochany tatuś, teść, troskliwy dziadek, 

drogi brat, szwagier, wujek i kuzyn,' śp.

ANTONI BERNADEK
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 1 marca, 

o godz. 12.38 na cmentarzu górczyńskim.

W głębokim smutku pogrążeni 
córki, zięciowie i wnuki

Prowrny o nieskładanie kondolencji, 
TW. Owsiana M m. ł. 483-US

tD»ia 26 lwiego 1980 r. zmarł po krótkich 
lecz ciężkich cierpieniach, przeżywszy lat 41 
najukochańszy mąż, tataś, syn, zięć, brat, szwa-

WACŁAW JABŁECKI
Mtma św. zostanie odprawiona w sobotę, I mar­

ca br. o godz. 14.M w kościele parafialnym, po 
ezym pogrzeb na cmentarzu w Mosinie.

W głębokim żaie i w>»4ke pogrążona

22«5łg

tZ głębokim żażeuf zawiadamiamy, że w dniu 
26 lutego iś«e r., po krótkich i ciężkich cier­
pieniach, zasnęła w Bogu, przeżywszy lat 88, 

nasza najukochańsza mama, siostra, ciocia, teś­
ciowa, babcia, prababcia, śp.

godz.
Woi-

j. Dnia 21 lutego 1980 roku zmarł po długiej 
I i ciężkiej chorobie, opatrzony Sakramenta­
mi św., przeżywszy lat 55, nasz najukochańszy, 
nigdy niezapomniany mąż, ojciec, brat, siostrze­
niec, szwagier i wujek, śp.

JÓZEF KROKOWSKI
Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 3 marca 

o godz. 14.00 na cmentarzu na Miłostowie.

W żalu pogrążona 
żona z córkami

Ul. Długosza 30 m. 6. 481-U3

L Dnia 27 lutego 1980 roku zmarła po długich 
* i ciężkich cierpieniach, w wieku 49 lat, moja 
ukochana żona, nasza najdroższa mama, córka, 
siostra, bratowa i ciocia, śp.

JOANNA ĆWIERTNfA
domu Undrych

Pogrzeb odbędzie się w poniedziałek, 3 marca 
o godz. 13.90 na cmentarzu na Miłostowie.

W smutku pogrążeni 

mąż, dzieci, matka i r<xhma 
Prosimy o nieskładanie kondolencji.

Ul. Konarskiego }4 m. 8. mo. ru

+ Dnia 27 lutego 1980 r. zmarł po długich i cięż- 
• kich cierpieniach, opatrzony Sakramentami 

św„ mój najdroższy mąż, ojciec, dziadek, brat, śp.

HENRYK KRÓL
Pogrzeb odbędzie się w sobotę. 1 marca br. 

o godz. 13.50 na cmentarzu janikowskim.

W smutku pogrążona

żona z rodziną

W. Stefańskiego 1 m. 1. 22łWg
raBSSMH
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POZNAŃ

WIELKI — g. 19 „Carmen”
MUZYCZNY — o. 19 „Romans 

i wodewilu”
POLSKI — g. M „Symfonia do­

mowa"
NOWY —• g. 19 „Wierne blizny"
LALKI I AKTORA — g. 17 „Ko­

ciołki z wieży ratuszowej”
KABARET „TEY" — (Woźna 44) 

— g. M, 20 „Na granicy”

KIMA
CpODKIEŻ Noteć: „Orkiestr* Klu­
bu Samotnych Serc sierżanta Pep- 
pera” (amer.)

CZEMPIŃ: „Kieszonkowe” (żr), 
„Lęk wysokości” (amer.)
GNIEZNO Lech: „Konwój” (amer.) 
Polonia: „Gwiazdy poranne” (poi.), 
„Dzięki Bogn już piątek” (amer.)

GOSTYŃ: „Imperium namiętnoś- 
eś” (jap.), „Na tropie sokołay- 
(NRD)

GRODZISK: „Adela jeszcze nie 
jadła kolacji” (czech.), „Aktorzy 
prowincjonalni” (poi.)

JAROCIN — „Lot nad kukułczym 
gniazdem” (amen), „Szedł pies po 
fortepianie” (radź.)

KALISZ Kosmos: „Wysokie lo­
ty” Cpoł.); Stylowe: -Król Cyga­
nów” (amer,), „Szczury Paryża” 
(fr.)

KĘPNO: „Aria dła atlety” (poi.)
KŁODAWA: „Milczący wspólnik” 

(kam ad.)
KONIN Centrum: „Wściekły” 

(poi.); Górnik: „Milczący wspól­
nik” (kanad.)

KROTOSZYN: „Afera Concorde" 
(wł.)

Krzyż: „Hotel klasy lux” (poi.)
LESZNO: „Wciąż o miłości” (fr.)
NOWY TOMYŚL: „Czas przeszły” 

(*’.)
OPALENICA: „Bliskie spotkania 

trzeciego stopnia” (amer.)
PIŁA Iskra: „Afera Concorde” 

(wł), „Historia żółtej ciżemki” 
tnoł.); Sokół: „Prorok, złoto i Sied 
miogrodzianie” (ram.'

PLESZEW: „Szansa” (poi.)
PNIEWY: „Buffalo Bill i India­

nie” (amer.). „Szpital Przemienie­
nia” (poi.)

RAWICZ: „Rój” (amer.)
SŁUPCA: „Próba ognia i wody” 

(poi.). „12 prac Asterixa” (fr.'
SYCÓW: „Śmierć człowieka sko­

rumpowanego” ffr.). „Zagłada Ja­
ponii” (jap.)

ŚREM Klubowe: ..Wendeta” (fr); 
Słonko: „Zemsta różowej pantery” 
(8T>g.)

ŚRODA: „Imperium namiętności” 
(jap.), „Kiedy dojrzewa Jagoda” 
(^g.)

SZAMOTUŁY: „Rój” (amer.)
TRZCIANKA: „Dziura w ziemi” 

(poi.). „Młody Frankenstein” 
(amer.t

TUREK: .jSanchez i jego thńeci” 
(meks.). ..Motyle” (poi.)

WIERUSZÓW: „Lęk wysokości” 
(emer.)

WRONKI: „Prawdziwe życie Dra- 
kułi” (rum.). „Lot nad kukułczym 
gniazdem” (amer.i

WRZEŚNIA: „Dzień weselny” 
(amer.)

'"SCHOWA: „Konwój” (amer.)
ZŁOTÓW: „Ukochana żona" (wł.). 

„Stepowy rumak” (radź.)

Konińskie

Taśmociągi z FUGO 
już pracują w kopalniach 
p rzenośniki taśmowe w kopalniach odkrywkowych to 
x podstawowe urządzerwa zapewniające przemieszczanie 

i nadkładu (ziemia zalegająca nad węglem) i brunatnego pa­
liwa urabianego przez koparki. Dążenie do wzrostu wydoby­
cia węgla dyktowało zaś produkcję- przenośników nnuwKi?- 
snej konstrukcji. Bardzo wydajnych,

W Bełchatowie pracują już koparki, z których każda może „urobić" 
180 OM metrów sześciennych ziemi na dobę (30 ciężkich pociągów towa­
rowych). Całą tę masę muszą przetransportować taśmociągi. Kilka la; 
temu w dzisiejszej Fabryce Urządzeń Górnictwa Odkrywkowego v. 
Koninie zaczęto więc wznosić olbrzymią halę mającą pomieścić wy­
twórnię tych urządzeń. Chcó nie zaspokaja ona w pełni zapotrzebowa­
nia na przenośniki to.jednak ‘zmniejsza ich niedobór. Przenośniki wy 
twar-za się w Koninie w kilku wersjach. Mają od 1 200 do 2 250 milime­
trów szerokości i szybkość przesuwu 5,7 metra na sekundę. Są zaś dr 
stosowane do współpracy z największymi koparkami.

Oficjalnie otwarcie wytwórni nastąpiło w pierwszych 
dniach stycznia tego roku. Jednak- już podczas jej budowy 
produkowano przenośniki. Pierwsze konstrukcje powstały' w 
listopadzie 1977 reku. W sumie do końca minionego roku wy­
konano urządzenia o wadze 14 700 fon. które z powodzi* 
pracują w kopalniach.

W tym roku w FUGO powstaną przenośniki o wadze 22 *00 ton. prz 
czym w sierpniu wytwórnia osiągnie miesięczną zdolność produkcyj 
ną. Tym samym w przyszłym roku osiągnie się docelową zdolność pro 
dukcyjną (30 808 ton przenośników). Od stycznia w Koninie następuje 
też montaż przenośników taśmowych z części wytwarzanych u innych 
producentów (taśmy, krążniki. przekładnie). Dowodzi to znaczny?" 
umiejętności konińskiego producenta.’

Chociaż od otwarcia wytwórni upłynęło tylko kilka tygc 
dań, jej pracownicy realizują wnioski racjonalizatorskie u- 
sprawniające opracowanie wrocławskiego „Poltegóru”, któr 
ma zapewnić zaoszczędzenie co roku setek ton blach, a także 
silników elektrycznych i innych deficytowych materiałów i u- 
rządzeń. \

Taśmociąg składa się m. in. z stacji napędowych, które umożliwia­
ją przejazd taśmociągów zgodnie z potrzebami technologii urabiania 
węgła. Każda stacja waży ISO ton. wymaga stałej konserwacji, a wy­
korzystywana bywa, przeciętnie, raz w tygodniu. Tak często bowiem 
przemieszcza się taśmociągi. W Koninie powstaję natomiast prototyp 
urządzenia o nazwie „Tur 500”, który będzie stacją napędową prze­
jezdną. Waży około 250 ton. lecz zastąpi kilka dotychczasowych, tra­
dycyjnych rozwiązań. Jeśli pierwsze urządzenie tego typu (zamówio­
ne są dwa) zda egzamin praktyczny (wszystko na to wskazuje, gdyż 
konstrukcja jest nówoczesna a podobne wytwarzane jest w RFN), to 
stanowić ono będzie znaczne udoskonalenie reguł konstrukcyjnych 
taśmociągów. Zmniejsza bowiem kaszty ich wytwarzania i eksploata­
cji. ■ ■

Inną zastosowaną w wytwórni nowością jest stórpwa-py nu- 
meryemie automat do -termicznego cięcia blach. Pracę tego u- 
rządzen-ia programuje zestaw .minikomputerów amerykań­
skich Hewlett-Packard przygotowujący programy kierują­
ce automatem.

Przydatność owych urządzeń wynika z faktu, że konińska 
wytwórnia zajmuje się produkcją jednostkową- bądź krótko- 
seryjną. Wymaga to wielu programów. Zestaw komputerów 
zapewnia też gospodarność. Bez' jego zastosowania odpady 
blach stanowiły od 23 do 24 procent. Teraz ilość ta zmniejszy­
ła się do 17 procent.

WOJCIECH PLUTOWSKI

Zaproszenie

.akie efektowne orły z metalu, u- 
Lwione na trasie Piła — Wałcz, 

• praszają do zwiedzania Mu- 
»um Wyzwolenia Piły i Wału Po 

morskiego.
Fot.. — R. Królak

Pilskie

Owocna współpraca 
nauki z praktyką

Owocna współpraca województwa pilskiego z ośrodkami 
akademickimi północno-zachodniej Polski liczy już 
kilka lat. Placówki naukowe Poznania. Bydgoszczy, Słupska, 
Koszalina i Szczecina przyczyniły się w tym czasie do rozwią­
zania wielu problemów regionu nadnoteckiego.

Akademia Rolnicza w Poznaniu podjęła m. in. badania nad 
gospodarką na trwałych użytkach zielonych oraz gospodarką 
leśną i łowiecką — ze szczególnym uwzględnieniem problemu 
introdukcji zwierząt ginących. Wyższa Szkoła Pedagogiczna 
w Słupsku jest kuźnią kadr dla pilskich szkół wiejskich, cc 
roku kilkudziesięciu absolwentów tej placówki kierowanyc 
jest na ten teren. Wyższa Szkoła Pedagogiczna w Bydgoszczy 
szkoli kadry wychowania przedszkolnego.

Siedem uczelni — w tym krakowska AGH — uruchomiło w 
ciągu ostatnich lat w Pile swoje punkty konsultacyjne, umoż­
liwiając tym samym podniesienie kwalifikacji osobom zatrud­
nionym w różnych gałęziach gospodarki narodowej regionu. 
W parze z potrzebami tego ostatniego idą również składane o- 
śtatnio przez placówki naukowe oferty naukowe. W ciągu 
najbliższych lat naukowcy podejmą badania nad śindowi- 
skiem geograficznym województwa, co stanowić będzne pod­
stawę do perspektywicznych planów jego zagospodarowania. 
Rozważaniom naukowym poddane zostaną procesy demogra­
ficzne i urbanizacyjne, stan zdrowotności mieszkańców, pro­
cesy migracyjne itd. Działalność badawcza obejmować będzie 
również problemy rozwoju rolnictwa i przemysłu. ( )

Poznańskie

Nietypowa rzeźnia 
w Murowanej Goślinie

Choć w gminie Murowana 
Goślina (Poznańskie) nie ma 
tradycji w hodowli nutrii, tr 
jednak zainteresowanie mą 
jest coraz większe. Także w 

-okolicznych gminach hodowla 
tych zwierząt rozwija się in­
tensywnie. Dotychczas jednak 
kłopotliwy jest !ch ubój, cza­
sami w tym celu trzeba jeź- 
dzić kilkadziesiąt kilometrów. 
Niebawem to się zmieni.

Gminna Spółdzielnia w Muro 
wanej Goślinie przygotowała 
przedsięwzięcie, które ma na 
celu stworzenie niedużej rzeź 
ni, specjalizującj się w uboju 
nutrii. Przeznaczono na nią nie

wykorzystany dotychczas bu­
dynek gospodarczy’ GS-owskiej 
bazy przy ul. Polnej. Zainsta­
luje się tam nowoczesne urzą­
dzenia. które zmechanizują 
większość czynności. Nie zacho 
dzi też obawa o szkodliwy 
wpływ tego zakładu na środo 
wisko naturalne. Rzeźnia ma 
zacząć działalność w przyszłym 
roku i obsługiwać będzie rów 
nież ościenne gminy.

Wówczas też przewiduje się 
w Murowanej Goślinie wpro­
wadzenie do sprzedaży wyro 
bów wędliniarskich z mięsa 
nutrri. Amatorów takich kieł 
bas ponoć nie brakuje, (bop)

RADIO

Newe przedszkola 
dla kościańskich dzieci

Najmłodsi mieszkańcy Koś­
ciana, (województwo leszezyńs 
kie) otrzymali ostatnio nowe 
obiekty przedszkolne. Na o- 
siedłu im. 30-rlecia PRL odda-

Dleg Ciesielski wuj. Piła — Nie 
znamy tych adresów., sle można 
się o nie zwrócić do .Związku Piłki 
Nożnej. (w Poznaniu- mieści się 
on przy ul. Wrocławskiej . 5). (507)

Stefania Rusikowska. Radzyny 
Podajemy adres: Komitet do 
spraw Radia i Telewizji. ‘ Poznań, 
ul Strusia 10. (500'

Helena Chudak, Borek —. W Po­
znaniu, np. przy Starym Rynku, 
istnieje antykwariat „Domu Książ 
ki” Tam wycenią i — być może 
- zakupi# książkę Można :ęż po-

pytać w kwegarn-;aeh Domu Książ­
ki w Lesznie. (357)

Mirosława W., Witkowo — Ze­
spół Pieśni i Tańca „Mazowsze" 
ma swą siedzibę w Karolinie pod 
Warszawą. O warunkach przyjęcia 
poinformuje sekret ar i a-l. (473)

Halina G. Kościan — Tzolda ob- 
ehodai imieniny « kwietnia i 15 
czerwca. Imienia Sandra w spisie 
imion nie zńa-leźliśmy, ale podobno 
jest to tylko skrót imienia Alek­
sandra. (508)

Z-martwiona macka. Miejska Gór 
ka. Państwowy Szpital Kliniczny 
im. K. Jonschera mieści się w Po- 
z.Banóu przy ul. SspitaJnej 27/32. 
Tam też znajduje sie Katedra 1 
Klinika Psychiatryczna. (515)

Kaliskie

KTM iwenaso
ognisk muzycznych

W aktywizacji życia muzycz 
nego regionu znaczną iolę 
spełnia Kaliskie Towarzystwo 
Muzyczne. Ma ponad 160 lat. 
Obecna nazwę przybrało w ro 
ku 1882, zas w 1945 — imię 
Alfreda Wiłkomirskiego.

Towarzystwo zabiega o dal 
szy rozwój społecznego szkol­
nictwa artystycznego. Jest mc 
cenasem 20 ognisk muzycz­
nych, dzięki którym prawic 
1000 dzieci może poznawać mu 
zycznc ABC. Ogniska są tak­
że w niewielkich miejscowoś­
ciach m. in. w Kraszewicach 
(w gminie Grabów) czy w Ko 
byłej Górze.

Drugi kierunek praey towa 
rzystwa to organizowanie im­
prez. .Niektóre na stałe zćosły 
się ze środowiskiem, w których 
się odbywają, i w których ma 
ją swych melomanów. Dodat­
kowymi walorami tych imprez 
są piękne wnętrza sal koncer­
towych (pałac myśliwski w 
Antoninie, zamek w Gołucho 
wie). Koncerty przy świecach 
i poranki poetycko - muzycz 
ne dostarczają słuchaczom wie 
lu przeżyć, (wis)

Z Ostrowa do Połańca
PROGRAM I: 6.25 Sygnały dnia; 

9 Cztery pory roku; 10.25 Opowia­
danie M. Dąbrowskiej „Szczęśliwa 
istota”: 11.40 Tu Radio Kierow­
ców. 12.25 Mozaika polskich me­
lodii; 13.01 Przeboje świata: 13.20 
Festiwal „Old Jazz Meeting 80”; 
13.40 Kącik melomana — Bach; 14 
Studio „Gama”; 14.20 Studio Re­
laks; 14.2S> Studio „Gama" c-d.; 
16 Tu Jedynka: 17.30 Radiokurier: 
18 Tu Jedynka c.d ; 18.33 Konc ży­
czeń; 19.15 Warszawska Órk PR 
i TV; 19.40 Muzyka Półwyspu Ibe­
ryjskiego; 20.05 Soliści i zespoły 
w repertuarze popularnym: 20.30 
Melodie, do których chetnie wra­
camy; 22.23 Magazyn kulturalny 
P~. I; 23 Wita Was Polska — mag 
słowno-muz.

Wiadomości: 0.01, 1, 2, 3, 6. 9, 
Ml, 11, 12.05, 15, 20, 21, 22.

PROGRAM II: 8.36 Dialogi i zbli­
żenia; 9.30 My 80 — aud. SM; 9.40 
Dla przedszkoli „Taniec”; jO Wspo- 
minamy debiuty — T. Drewnow­
ski; 10.30 Trębacze jazzowi: 10.40 
Partyjne słowo; 11 R. Schumann 
— cykl „Fantasiestuecke” o-o. 12 
na fortepian; 11.35 Postęp w gospo 
dąrstwie domowym; 11.45 Muzyka 
spod strzechy: 12.05 Muzyka daw­
nej Warszawy; 12.25 Śpiewa M. Je­
żowska; 13 Wokół spraw naszego 
stołu; 13.15 G Verdi: Fragmenty 
opery „Bal maskowy”; 13.36 Ze 
wsi i o wsi; 13.51 Utwory skrzyp­
cowe komp polskich w nagra­
niu Z. Kuberskiej; 14.10 Więcej,'le­
piej. nowocześniej; 14.25 Tu Ra­
dio — Moskwa; 14.45 Muzyka Hayd­
na: 15.20 Popołudnie dziewcząt i 
chłopców — Niezawodni sa wśród 
nas; 16 Przeboje filmowe; 16.10 
Konc. życzeń miłośników muzyki; 
16.40 Opowiadania I. Śmiałowskie- 
go; 17 Ciekawostki „Polskich Na­
grań”; T7.20 „Byłem kamikazem" 
— fragm. książki R. Nagatsuka: 
17.40 „Nauczyciele” — rep. literac­
ki; 16 G. Ohlsson — gra tran­
skrypcje fortep. S. Rachmaninowa; 
18.2Ś Plebiscyt Studia „Gama”; 
18.40 „Ludzie, wśród których żyje- 
my”: 19.05 Poezja i muzyka — wier 
we B. Zalewskiego; 16.30 Suita 
a-mołlna flet i orkiestrę; 19.59 
Tranem. konc. symf.; 21.40 Motety 
Josqtrina des Pres; 22 Teatr PR 
„Komediantka" — słuch.; 23 Gra­
nice jazzu; 23.35 Co słychać w 
świecie; 23.40 Muzyka.

Wiadomości 4.30, 5.30. 6 30, 7.30, 
8.30, 11.30, 13.30, 18.30, 31.30. 23.30

PROGRAM III: 8 05 Za kierow­
nicą; 8.4O Co kto lubi; 9 „Chłopcy 
z Ameryki” — po-w.; 9.10 Było gi- 
tarzTOtów wielu — CharMe .By.rd;

N&&Z 90“ty*j S. t*.O^O— 

no do użytku dwuoddziałowe 
przedszkole, w którym znaj­
dzie miejsce 70 dzióei.' Na ee 
le przedszkolne zaadaptowano 
osiem mieszkań w jednym z 
bloków spółdzielczych. W bez 
pośrednim sąsiedztwie nowej 
placówki przygotowano ■ sześć 
pokoi dla nauczycieli. ,

Kolejną placówką jest przy­
stosowane do tych celów 
mieszkanie i>a Osiedlu Waryń 
skiego przeznaczone na od­
dział przedszkolny dła dzieci 
6-letnich- Z inicjatywą tego 
przedsięwzięcia wystąpiły: U- 
rząd Miejski w Kościanie-oraz 
miejscowa Spółdzielnia Miesz 
kaniowa. (PAP)

fiew — Suka z baleUi „Kopciu­
szek”; 10.35 Kiermasz płyt wytwór­
ni Jugoton; 11 Nagrania N. Lewi­
ckiej; 11.30 Tematy j&»zu nowo­
czesnego — „Noc w Tune®#”; ».O5 
W tonaeji Trójki; 13 Powt. z roz­
rywki; 13.50 „Człowiek Eve2ef;iu” 
— odę. książki Terbzinga: 15.05 Ro­
dzinne nHłzykowaoie Bemów; .1540 
Gitara, kastaniety i piosenka; 16 
Rep. pt. „Uzasadnienie wyroku”; 
16.20 Muzykobranie; 16.46 Nasz-rok 
M-ty; 17.Ó5 Muz. poezta UKF; 17 40 
Studio nagrań; 18.N Polityka dla 
wszystkich: 18.25 Czas relaksu; 19 
„Pisane na wodwic” — oow ■ '9.35 
Opera Verdiego „Kocsarg”; 19 59 
„Chłopcy z Ameryki”. — pow.; 26 
Tnterradio — .aktualności — mag.; 
30 40 Magazyn kulturalny; 21 Wa­
riacje na temat Simona i Garfun- 
kela; 21.20 Thesaurus muzyki pol­
skiej; 22.08 Gwiazda siedmiu wie­
czorów — zespól Earth Wind anrl 
Fire; 22.15 Trzy kwadranse jazzu 
— dyskogi a>fie; 23 ..Kto ehee szczę­
śliwym być”. 1; 23.05 Miedzy dniem 
a sńem — sonaty mistrzów włos­
kiego baroku.

Wiadomości: 6.15. 7. 8, 10.30. 14. 
14. 17, 19.30. 22.

PROGRAM IV: » Czerwone gi­
tary — wczoraj .i dziś: 8.10 R-TV 
Szkoła Średnia dla Prac Metody­
ka. Sem IV. „Dyskusja — jej ro­
la”; 8.25 B. Bartok: VI Kwartet 
smyczkowy (stereo): 9 Dła ki. rv 
(wych. iwns.) „Szkolny »»I”;

Leszczyńskie

Kiedy „szczepionka" na chałę?
„Artysto powinien som kupo­

wać widownię" — to postulat o- 
statnio coraz głośniej powtarza­
ny. Skończyć trzeba z wykupywa 
nięm występów . przez zakłady 
pracy „na pnki" i rozdawaniem 
potem darmowych czy ulgowych 
biletów. Widz czy słuchacz z re­
guły ma dzisiaj zasobng portmo­
netkę, stać go na bilet, nawet 
dość drogi. Ale gdy wyda kilka­
dziesiąt złotych, wtedy będzie wy 
magajgey i drug-i raz nie da ,się na 
mówić na kiepski spektakl.. Prze­
cież artyści żyjq z widzów — przy

Podróże muzyczne po kraju; 940 
Dla przedszkoli „Ta,niec”; 10 Dla 
kl. VIII (wych. o-bywat.) „Z pra­
cowni uczonych do fabryk i na [Mi­
la”; 10.30 Estrada przyjaźni; 1,1 Dla 
sz,kół średnich (wych. muz.) ...Zwier 
ciadło wrażeń” — słuch.; 11.30 Śpie­
wa M. Giaurow (stereo); 12.05 Czas 
dobrych gospodarzy: 12.25 Giełda 
płyt (stereo); 13 Olimpiada j. ro­
syjskiego; 13.15 Melodie z musi­
cali; 13.25 Nie tylko dla słuchaczy 
w mundurach Problemy rozwoju 
rolnictwa i gosoodarki żywnoś'--.o- 
wej; 13.50 Tu Studio Stereo; 14 Na­
ukowcy — rolnikom; 14.15 Tu Stu­
dio Stereo; 14.46 — hHnia; 55.05 
Poeta i jego świat — S Czernik; 
15.491 „Granica” — pow.; .16.05 J. 
łaciński* 16.25 Z data od utartych 
szlaków „Garbów”; 16.40 Aud 
sport.* 16.50 Radioexpress; 17 Ste­
reo; Gra Pozn. Ork. Kameralna; 
17.15 Aud. oświatowa: 17.25 Stereo: 
Płyty lał 70-tych: 17.56 Pozn konc: 
życzeń; 18.25 Twórcy pięknego sło­
wa — Mikołaj Rej: 19 SOS dla 
biosfery; 19.15 ■ J angielski*. 19.M 
Niech narody śpiewają (stereo); 
20.06 Forum kompozytorów — dzie­
ła H. M Góreckiego (stereo); 21.05 
Koncerty skrzypcowe . Szymanow­
skiego w nowej edycji EMT ..His 
Masters Voice” (stereo); 22.95 Mu­
zyka D Buxtehudego (Mereo); 22.15 
. Ciebie jedną kocham” — rozmo­
wa; 32.35 Kraje i wydarzenia: 22 59 
Mm4turr fortepianowe Fr. Schu­
berta.

W-iadomości: 649, tt, 15. N. ».«. 

najmniej ci objazdowi, często i 
słusznie zwani „chałturnikami". 
Czy jednak tego lekceważącego 
stosunku do publiczności nie zro­
dziła w nich owa łatwość sprzeda 
wonią biletów, brak obawy o łi- 
nansową klapę przedstawienia?

— Często przyjeżdża „chała", 
za którą pł-aciniy grube pieniądze 
— skarżą się działacze kulturalni 
w Leszczyńskiem. — I nie może­
my temu skutecznie przeciwdzia­
łać, bo dziś jest „rozdzielnik" bi­
letów na imprezy „artystyczne” i

PROGRAM ROZGŁOŚNI PR 
W KOSZALINIE 

(dla woj. pilskiego)

630 — Studio Bałtyk; 12.05 — 
Rozmaitości rolnicze; 16.40 — Prze­
gląd aktualności Wybrzeża; 16.54 
— Przeglądamy nowe książki — 
gawęda; 17 — Młodzieżowe Studio 
Stereo.

(TELEWIZJA k

PROGRAM 1

6.06 — TTR. Hodowla Tswierzął 
(sem. II) „Użytkowanie mlecz­
ne krów;

6.38 — TTR. Uprawa roślin (sem. 
TI) „Podstawy nawożenia”;

11.85 — „Praca — technika” (kl. II) 
„Elektronika — to nie takie 
trudne” (kol.);

12 08 — Dła kl. III („Wisło, polska 
rzeko” (kol.);

14.55 — Geografia (kl. VIII) — „Za­
soby energetyczne Polska” 
(kol.);

1.3.25 — TTR. Hodowla zwierząt 
. (sen. IV) — „Pomoc przy po­
rodzie i choroby poporodowe”;

14.M — TTR. Uprawa roślin (sem. 
IV) — znaczenie gospodarcz.e i 
podział użytków zielonych Bio 
logia roślinności łąk i pas­
twisk ;

15.18 — Redakcja Szkolna zapowia­
da; 

zamiośt po prostu sprzedawać bi 
lety w kasie, musimy je „rozpro­
wadzać" po zakładach pracy. 
Najczęściej robią to zresztą sami 
„artyści" lub ich impresario. Przy 
jeżdżoją, namawiają, pokazują 
prospekty, świetne zdjęcia, ofisze 
z atrakcyjnymi nazwiskami...

A potem — jak zwykle — zja­
wiają się panie i panowie, którzy 
widzów mają „gdzieś z tyłu". 
Część publiczności bierze te wy­
stępy za dobrą monetę, de co­
raz więcej jest zawiedzionych, nie 
zadowolonych i słusznie obrażo­
nych. Zbyt rzadko jednak widów 
nia potrafi zamanifestować to o- 
burzenie, jeszcze brak jej śmiało­
ści, by owych „artystów" wygwiz 
dać, czy nawet poczęstować zgni 
tym pomidorem, (tt)

15.30 — NURT — Psychologia: 
. „Podstawowe osiągnięcia w roz 
woju poznawczym w wieku do- 
rastaniia”;

16.06 — Obiektyw;
16.20 — Dziennik (kol.):
16.56 — Studio Telewizji Młodych;
17.10 — Magazyn motoryzacyjny 

fkol.);
17.40 — „Dom i my” — „Test” 

(kol.);
17.95 — Dzień dobry, w kręgu ro- 

dziny (kol.);
18.K — „Czterdziestolatek", ode. 

V pt. „Kondycja fi^yczma, czy­
li walka z metryką” — film 
fab. (kol.);

19.15 — Dobranoc (kol.);
19.30 — Dziennik telewizyjny (kol.);
28.18 — „Miedzy Wrześniem a Ma­

jem”: „Cztery dni Nea/polu” — 
wioski film wojenny;

32.66*— „Proscenium” — magazyn 
teatralny;

22.55 — Dziennik (koł.):

PROGRAM 2
13.40 — „Gotowość” CpowC);

.GŁOS WIELKOPOLSKI" przedstawiciele w województwach 
KALISZ- Zofio Pocewicka ul Kazimierzowsko 4, lei 736-89 
KONIN* Wojciech Gutowski, pi PZPR 1 fet 266-67 
LESZNO Tomosz Tatarczyk, ul Sułkowskiego 32. teł. 78-85 
PłtA: Włodysław Wrzask, »L Okrzei 7a tal. 43.54

Wiele nowych wyrobów wpro 
wadzą w tym roku do seryjnej 
produkcji Zakłady Automaty 
ki Przemysłowej „Mera-Zap" 
w Ostrowie. Będą wśród nich 
m. in. podzespoły elektronicz­
ne ..Intelster-PC”. Znajdą one 
zastosowanie w przemyśle 
obrabiarkowym, liniach galwa 
nicznych i lakierniczych oraz 
urządzeniach transportu tech­
nologicznego.

Rozszerzona zostanie produk 
cja m. in. urządzeń symulują 
co - testujących, modułów i 
podzespołów elektronicznych. 
Ostrowski „Mera-Zap” dostar 
czy kilkadziesiąt kompletów 
tego systemu, dla elektrowni 
Połaniec i wytwórni silników 
wysokoprężnych w Andrycho 
wie. (PAP)

14.10 — „Poligon” (powt.);
14 36 — „Skarbiec” (powt.);
15.00 — „Pegaz” (powt.);
16.00 — Język francuski — Kwrs 

nodstawowy. 1. 18 (kol.);
16.30 — Informator turystyczny 

'kol.);
16.55 — Poradnik domowy (kot);
17.W — Młodzieżowy magazyn tech 

niki — „Lidar”’;
17.55 — Poradnik dobrych obycza­

jów — O paleniu papierosów...;
18.25 — „Klub Jazzowy Studia Ga­

ma” — gawęda muzyczna J>m- 
my Rowlesa (kol.);

19.10 — Teleskon;
19.30 — Dziennik telewizyjny (koł.);
20.10 — Teatr Wspomnień 1967: 

„Cabaret Varietano. czyli XI 
Muza Juliana Tuwima”;’

21.35 — 24 godziny (kol.)*
21.46 — „Uwaga — upow­

szechnienie -wiedzy o ehorobaeM 
wenerycznych;

■*^.05 — Hokej na lodzie;
32.35 — „Bez recept” — rozmowy 

o wvchowa<niu — „Dziecko ‘i 
nich".


